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Dwaj towarzyszący 


| 
Ezrównane piwa własnej rozlewni produkcji zn, browarów suke, K, Anstadta oraz Haberbusch i Schiele 


dzą się w ogólnych zarysach o7 
kreślić następująco: 

Rdzeniem tego projektu jest 
wprowadzenie ustroju kantonal 
nego. W ustroju tym miejsce 
dotychczasowych krajów Czech 
Moraw, Śląska, Słowacji i Rusi 
Przykarpackiej zająć ma szereg 
kantonów, których liczba nie zo 
stała jeszcze całkowicie ustalo" 


m YĆ na nowo podjęte, da na. 


Stalin ranny w katastrofie 


mu żołnierze padli trupem 


godzinę. W. pewnej chwili szos 
fer stracił panowanie nad maz 
szyną i samochód wpadł całym 
pędem na drzewo, 
Opancerzony samochód Stali 
na jest niezwykle silny i tylko 
wskutek tego jadące w nim o% 


W rachubę wchodzą chwilo: 
wo 23 kantony. Mają one po* 
siadać możliwie jednolitą struke 
turę narodowościową. Znajdą 
się zatem wśród tych kantonów 
również niemieckie, względnie 
węgierskie i słowackie. Kantony 
te mają być jednostkami autono 
micznymi. 

Rozważanie jest skupienie 
kantonów niemieckich w jeden 


soby uniknęły śmierci. 

Stalin ma podobno złamaną 
rękę, a dwaj towarzyszący mu 
oficerowie GPU zostali zabici. 
Samochód został poważnie usz* 
kodzony. 

Szofera S 


związek kantonalny, ostateczna 
decyzja jednak w tym względzie 
nie została jeszcze powzięta, 
Jeżeli w nowo powstać mają: 
cych kantonach znajdować się 
będą inne grupy narodowościo 
we, to grupy te otoczone zosta 
ną specjalną ochroną. Zasada 
ta odnosi się zarówno do grup 
czeskich w kantonach niemiec: 
kich, jak do grup niemieckich 


wszczęto energiczne dochodze: 
nia, w toku których GPU do» 
szło do przekonania, że wypa: 
dek był z góry uplanowany. 
Stali pozostaje na razie w 
Gorkach, dokąd wezwano naj- 


zulca aresztowano i lepszych chirurgów sowieckich. 


Rząd angielski radzi 


nad wytworzoną syłuacją w Niemczech 


LONDYN. Dzień wczoraj» 
szy był dniem niezwykle oży» 
wionej działalności rządu. 

Minister raw Zagranicze 
nych lord Halifax odbył szereg 
konferencji. W godzinach prze 
południowych złożył mu raport 
o sytuacji w Niemczech sir Nea 
ville Henderson, ambasador 
brytyjski w Berlinie. Przy roze 
mowie tej obecny był główny 
doradca dyplomatyczny rządu 
sir Robert Vansittart. 

O godz. 12.45 minister Halie 
fax przyjął posła czechosłowac 
kiego w Londynie Masaryka, z 
którym odbył 15aminutową roz 
mowę, . 

Następnie o godz. 1 m. 15 w 


Akt oskarżenia zarzuca oskar 
żonym, że brali udział w zbiego 
wisku publicznym, które wspól 
nymi siłami dopuściło się prze* 
mocy względem  funkcjonariu 
szy P. P. przez bicie ich laskami 
i kamieniami., a to celem unies 
możliwienia im dostępu do lo* 
kalu Stronnictwa Narodowego i 
przywrócenia porządku i spoko 


ju. 

W dalszym ciągu akt oskarże 
nia zarzuca podsądnym dokona 
nie ałtownego zamachu na 
lokal Stronnictwa Narodowego 
i na znajdujących się tam człone 
ków tego Stronnictwa przez 


M.S.Z. odbyła się konferencja, 
w której oprócz ministra Spraw 
Zagranicznych wzięli udział sir 
John Simon, który właśnie po* 
wrócił z Lanark, sir Neville 


d|Flenderson oraz sir Vansittart. 


i Czechosłowacji 

O godz. 15:ej wszyscy czte» 
rej udali się do gabinetu prez 
miera, który na krótko przed 
tym powrócił do Londynu. — 
Konferencja z premierem trwa- 
ła półtorej godziny. 


Z 
po 


gram działania, z którym wystąpi Praga 


w kantonach czeskich. To samo 
dotyczy również innych grup 
narodowościowych nie e czes: 
kich. 

W związku z ustrojem kanto 
nalaym rząd czechosłowacki o% 
pracował projekt, w którym j 
nakże należy rozróżnić zas 
pudstawową i sposób przepros 
wadzenia tej zasady, 

Ustaloną zasadą podstawową 
prcjektu rządowego jest podzi 
repubiiki na kantony, Sposób 
przeprowadzenia tej eh ma 
być przedmiotem specjalnych 
rokowań. . 

Ażeby umożliwić dokładnie 
przedyskutowanie tego projektu 
oraz sposobu jego przeprowa 
dzenia rząd czechosłowacki zas 
mierza zaproponować partii 
Niemców sudeckich względnie 
innym grupom  narodowścio* 
wym J-miesięczny rozejm— „Po 
kój Boży”. 

Ze względu na to, że taka pro 
pozycja mogłaby być uważana 
przez grupy narodowościowe, 
na podstawie ich dotychczaso” 
wych doświadczeń, że manewr 
taktyczny, mający na celu ode 
wleczenie sprawy, oraz u 
niając, że propozycja ta a 
łaby się z tego powodu z niedo 
wierzaniem grup narodowościos 
wych, — rząd czechosłowacki 
zamierza, dla polepszenia atmos 

(Dokończenie na str. 6rej). 


Gen. Franco szuka Króla 


którego Mussolinim" chciałby zostać 


LONDYN. „Daily Herald" 
donosi, że gen. Franco miał zae 
prosić b. króla hiszpańskiego 
Alfonsa do wstąpienia na tron 
Hiszpanii, po zwycięstwie odnie 
sionym przez wojska narodowe. 


Krwawe zajścia w Kielcach 


Przedmiotem rozprawy sądowej 


my na schody, wiodące do loka 
lu i bicie tam laskami ji przedmio 
tami żelaznymi członków tego 
Stronnictwa oraz strzelanie do 
lokalu Stronnictwa i osób, znaj 
dujących się przed lokalem. 


Po odczytaniu aktu oskarżee 
nia, Sąd przystąpił do wysłucha 
nia wyjaśnień oskarżonych, z 
których nikt, za wyjątkiem osk. 
Władysława Znojka, do winy 
się nie przyznał. 

Z kolei Sąd przesłuchał 21 
świadków, po czym rozprawę 
przerwano do dnia dzisiejszego. 


RE po wyważeniu bra 


| ziennik pisze, iż jasną jest 
rzeczą, że gen. Franco zamierza 
mieć tylko „słomianego króla”, 
którego „Mussolinim”* chciałby 
zostać. Rokowania w tej spra’ 
wie prowadzone są przez hr. Lu 
dwika Sierragorda. 

Król miał odpowiedzieć, że 
bardzo chętnie powróci do Hisz 
panii, lecz nie na warunkach pro 
ponowanych mu przez gen. 
Franco. 

W/ czasie rozmowy b. króla 
Alfonsa z hr. Sierragorda miał 
być obecny, jak twierdzi „Daily 
Herald”, urzędnik ministerstwa 
spraw zagranicznych Rzeszy. 

W czasie rozmowy przepro? 
wadzonej z b. królem wysłan: 
nik gen. Franco oświadczył, iż 


sprawa powstańcza potrzebuje 
poparcia, którego król jej moze 
udzielić, a za które gen. Franco 
gotów jest zapłacić restauracją 
Alfonsa na tronie hiszpańskim. 

Poza tym hr. Sierragorda 
stwierdził, że zarówno w Wiele 
kiej Brytanii jak i w innych pań 
stwach istnieją koła finansowe, 
mogące udzielić rządowi gen. 
Franco poparcia finansowego, 
którego ten ostatni poiret 

Koła te łatwiej zdecydowały 
by się — zdaniem hr. ierragor 
da — do udzielenia pomocy fi 
nansowej.o którą chodzi, gdyby 
wiedziały, że exskról Alfons 
wstąpi na tron hiszpański po © 
statecznym zwycięstwie wojsk 
gen. Franco. 


Dar feldmarszałka Goeringa 


dla: Pana Prezydenta R. P, 


Dnia 27 b.m. został doręczo” pierwszego sekretarza ambasae 


ny Panu Prezydentowi R.P, sa 
mochód myśliwski jako dar od 
(feldmarszałka Goeringa. 

" Samochód został dostarczoe 
ny przez delegację złożoną z 


~- 


dy niemieckiej p. von Scheli- 
ha i kpt. Menthe, adiutanta feld 
marszałka Goeringa w obecno» 
ści radcy M.S.Z. p. Koziebrodz 
kiego. 
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KRONIKA HISTORYCZNA: 

3247. Zmarł Konrad ks. Mazowiecki, 
który sprowadził Krzyżaków do Pol 
ki 


ski. 
1559. Układ oddający Polsce A 
1579. Stefan Batory zdobywa Połock, 
1915. Wymarsz warszawskiego Legio: 


nu. 
PRZYSŁOWIA LUDOWE 
Gdy na Rajmunda pogodnie 
Suche w jesieni będą dnie. 
RADY PRAKTYCZNE: 
Plamy z jedyny na wełnie 
wywabiać spirytusem. 


ZGAUBIAŁĄ SROÓRE 
BRODAWKI 
USUWA BEZ, BOLU 
"BEZPOWROTNIE 


można 


ALSKI” wanszawa $ 


qn 


ę FA 


Tłumaczenie snów 


Oczekująca kariery. Pan B. wróci. 
Rozstanie bardzo go bolało. Wyjdzie 
[Pani za mąż w przeciągu najbliższych 
2 lat. 

P. Zrozpaczony. Winien Pan grać na 
doterii, na numer zawierający cztery 
jedynki. Żona wróci do zdrowia. Blon 
dyn w średnim wieku jest Panu życza 
liwy. Spełnią się marzenia. 

P. Olga M. M. Upragniony list na» 
dejdzie. Ów porucznik nie pamięta o 
Pani. Proszę zapomnieć o iej przygo» 
dzie — przyjdzie to z resztą Pani z 
datwością. Szczęśliwy kolor: granatos 


74 


wy: 

Blondynka z morskiej planki. Chas 
rakter pisma zdradza fantazję, duże 
powodzenie u mężczyzn, skłonność do 
igrania z ludzkimi uczuciami. Wyj: 
dzie Pani za mąż w tym roku. Niedo- 
magania będą w domu. Proszę wystrze | 
gać się bruneta, Władysława. 


Jeden mógł t 


Wstrząsająca opowieść 


W jednym z ostatnich numerów roz 
ŻAR ya druk sensacyjnych wspom 


z 
z 


nień jednego z najstarszych policjane 
tów m. st. Warszawy, dziś już emery- 
towanego i sparaliżowanego starszego 
człowieka. Policjant opowiada właśnie 
o tajemnicy dwóch mundurów w os 
krutnej zbrodni, jaką dokonano w Ale 
jach Ujazdowskich, a której wykrycie 
polecili jemu w pierwszym dniu jego 
słuźby w Straży Obywatelskiej, czyli 
w t. zw. ówcześnie milicji. 

— W pierwszej chwili nie 
zorientowałem się — opowiada 
dalej emerytowany policjant — 
czemu ten facet tak drży i cze» 
mu tak rozpaczliwie powtarza 
te swoje „pomiłuj”, kiedy jed» 
nak opanowałem się trochę, zas 
pytałem go: 

Czemuż to mam się nad 
panem zlitować? Niechno pan 
mówi trochę wyraźniej! Po co 
pan tu w ogóle przyszedł i co 


{pan tu w ogóle robi?1.. 


Niski, starszy człowiek drżąc 

ciągle na ciele, jąkać począł nie 
zrozumiałe jakieś słowa, wypo» 
wiadane w języku rosyjskim. 
Przyjrzałem mu się uważnie i 
nagle zaświtała mi w głowie 
przedziwna myśl: Pomyślałem 
sobie mianowicie, czy przypad» 
kiem mundur, który przed chwi 
lą przymierzałem zabitemu męż 
czyżnie nie pasowałby na tego 
małego człowieczka... 
Niech pan na chwilkę ze 
mną pozwoli — powiedziałem 
dlatego bez najmniejszego na» 
mysłu — może pan mi się na 
coś tutaj przyda, a po tym do 
piero porozmawiamy o pańa 
skim, niczym nieuzasadnionym, 
gku. 

Niski człowieczek nie porus 
szył się z miejsca. Mimo moich 
dwukrotnych zaproszeń stał cią 
gle w progu nie mogąc się ode 
ważyć na postawienie kroku. U 


— 


W sezonie marynat 


Teraz właśnie rozpoczął się sezon 
przygotowania na zimę konserw i ma 
rynat. Nie będziemy tu podawali szcze 
gółowych przepisów, gdyż Panie Go- 
t ynie znajdą w każdej książce kus 
charskiej. 

Przypominamy tylko o ważnym 
wskazaniu, które decyduje o trwałoś 
bł, smaku, zapachu i wyglądzie kon» 
sepw i marynat. 


A więc: najlepszym octem do marys 
nat jest ocet przygotowany z esencji oc 
towej 80 proc., wyrabianej przez Zas 
kłady Chemiczne „GRODZISK* ze 
znakiem „RIAK” na bułteleczce. Jest 
to a czysty, bezbakteryjny, trwały 
i tani. 


Bezpłatne przepisy przygotowania 


marynat otrzymać można w każdym 
sklepie kolonialnym. 

o marynat używa się octu mocnes 
go, rozcieńczając jedną dozę esencji 
octowej jedenastoma częściami wody. 
Tym mocnym octem zalewa się marys 
naty i konserwy i po tym już nie go- 
tuje się, gdyż ocet utraciłby wiele ze 
swojej mocy. 

Esencja octowa ma tę dogodność, 
że nie zajmuje wiele miejsca, a przys 
tym ocet z esencji jest równie zdrowy 
jak i spirytusowy, co zostało stwiere 
dzone w Urzędowym Spisie Leków. 

Przypominamy jeszcze, że do odmie 
rzania zarówno octu spirytusowego 
jak i esencji oraz przyrządzania kons 
serw nie trzeba używać naczyń me» 
talowych. 


AAAA 
Na malej wokandzie... 


Dziesiął 


(A. E.). Państwo Goldbaum 
z przerażeniem słuchali odgłos: 
sów gwałtownej kłótni, rozlega- 
iącej się w pokoju ich sublokae 
orów 


— Idź do kina! — krzyczał 
pan <brasza Chaimowicz. 

— Ja nie chcę iść do kina — 
sdpowiadał ze łzami w głosie 
pan Beniamin Lulek. 

— Kto to nie chce iść za dar- 
mo do kina? Na masz złotówkę 


î idź! 
a Ja nie chcę twojej zlotów: 
ci 
— Idź na Gretę z garbem! 
Idź na Gary Kupra! 
— Och! Nie pójdę! 
— Beniek idź, bo 
wiem, co ci zrobię! 
— Nie mege. 
— Pójdziesz, czy nie? 
Nie. 
— Zaraz zobaczymy: czy nie 
rójdziese. 
Rozmowa urwała 


sam nie 


się, nato: 


miast zabrzmiało coś w rodzaju 
gromkich oklasków, którym to: 
warzyszyły rozpaczliwe 
pana Lulka, Wówczas na teren 
; walki wkroczyli gospodarze, któ 
rzy oderwali wojowniczego pas 
na Chaimowicza od jego ofiary. 


wbrew woli“ 


krzyki 


Na rozprawie pan Lulek w na 


letnich w 
letni Wi 
chu, 
obyczajowe, jakich dopuścił się 
na nieletniej dziewczynie, 


jąłem go więc za ramię i popro 


wadziłem w kierunku pokoju 


śmierci. Gdy w pewnej chwili 
ujrzał przez drzwi leżące na pod 

ze dwa trupy, wyrwał się z 
mojej ręki i klękając prawie u 
moich stóp wołać począł prze: 
rażliwie: 

— Pomiłuj pożałsta, 
lujt.. 

Obserwując rozpacz tego czło 
wieka, w głowie układałem so» 
bie prada odobieństwo przes 
biegu zbrodni. Usiłowałem sos 
bie przy tym wytłumaczyć, że 
na pewno się mylę, że po pro» 
stu padam ofiarą własnego prze 


pomi» 


widzenia, ale w tej samej chwi» 
li wprowadziłem małego czło: 
wieczka do jasno oświetlonego 
pokoju i zadrżałem: 

Panie zawołałem 
przecież to ubranie wcale na pa 
na nie pasuje, Z kogo pan to 
ubranie na siebie włożył? 

Tajemniczy mężczyzna spo: 
glądał na mnie wzrokiem obłęd 
nym. Usta poruszały mu się 
bezustannie, ale żadne słowo 
nie mogło się z nich wydostać, 

Nie bawiąc się oczywiście w 
dalsze dyskusje, szybko porwa 
łem z sąsiedniego pokoju, w 
którym leželi zamordowani, 
mniejszą bluzę „wojskową i roz 

azałem: 

— Proszę się natychmiast 
przebrać. To jest wprawdzie 
bluza wojskowa, ale można bę: 
dzie scyzorykiem spruć dystyne 
kcje i nosić. Mam wrażenie, że 
to lepiej będzie na panu leża» 
ło, niż ten pański okropny garz 
nitur.. Tylko ' szybciej panie, 


| 


Postrzelił złodzieja 
wywiadowca polic jå 


Na dworzec Wileński 
Warszawie przywieziono z Zą» 
bek około godz. 5:ej rano 33: 
letniego Tadeusza Paciorkow» 
skiego, robotnika, zamieszkałe 
go w Ząbkach w domu fabryki 
„Pustelnik“, który został pos 


w 


strzelony z rewolweru przez po 
, licję, Wezwano lekarza Pogo» 
towia 
stwierdził 
klatki piersi 
7:go żebra i po udzieleniu pos 
mocy przewiózł go do szpitala 
Przem. Pańskiego. 


Ratunkowego, który 
ranę postrzałową 
owej na poziomie 


Paciorkowski poszukiwany 


był przez policję za poranienie 
Ryszarda Tomasiewicza oraz 
znęcanie się nad swym teściem, 
Ludwikiem Krancem. Policja 


Przed s 
Gdańsku stawał 63e 
lhelm Kleiner z Nyty: 
oskarżony.o przestępstwa 


Cała sprawa wydała się do» 


piero | niedawno przypadkiem. 
Pewna 
przyjęła we W/rzesz 
pomocnicy domowej, Któregoś 
dnia otrzymała od oskarżonego, 


17+letnia dziewczyna 


czu posadę 


dowiedżiała się, że Paciorkowe 
ski ukrywa się w budynku, w 
którym mieści się moto ompa 
na polach kawęczyńskic 
rządziła zasadzkę. 


bok. 


złodziejem, wielokrotn 


Paciorkowski jest znanym 


nym. 


Sędziwy erotoman 
surowo ukarany przez sąd 


adem dla ochrony nie: |dzicom dziewcz 
dali sprawę poli 
nia wykazały, 
puścił się . wobec 
czynów lubieżnych, 
ła jeszcze 14 lat. Kleiner został 
ujęty į osadzony w areszcie śled 
czym. 


że 
dopuszczał się zarzucanych mu 
przestępst oraz że był ju 


y. Rodzice od: 
cji. Dochodze:j 
że oskarżony do” 
dziewczyny 
gdy nie mia 


Rozprawa sądowa wykazała, 
oskarżony przez dł 


: am! 

Powiedzieli, a zos żaby 
poradzili Wobrieznemw sejas 
się nie przejmował. Że moż 
koś mu się uda. ( , skory’ 
Ale Wobrieznyj mie >is 
spo 

i iat się 
skra > 
turu. 


rewolwef I tos 
iotra Iwanow; 
Zabił rów" 5 

i nika 
przyjaciółkę pułkownika zy 
o 
by 5% 


orde!” 
gam, 
włó?. 
Liai oś 


A po tym, już po ™ 
stwie, kiedy miał cywilny 
tur, w którym się dż 
czyć bezkarnie po Wa d 
kiedy śmiercią dwojga 
kupił własne TRE ch 
ny jakimś dziwnym , ie 
Heg zedł W/obriezny] ns eko? 
sce zbrodni. Żeby Z p zrawał 
nać, jaki obrót przyjęć >r trui 
czy się ktoś zaintereso pilo» 
pami., To'go właśnie * 


steptii ; ta dni za | który jest jej wujem, tajemniczy |zy karany. kilka razy dym i micz” eze w 
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bicie. szp. Dziec. Jezus. czynu oraz tłą zajścia; nym numerze)- 
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już bez protestu zdjął swoje| tał, — Ja mierzawiec! Ja Ubij lg, Praga 
wielkie ubranie GARE drżącą| lial Ja swołocz! Da, aal TU jcaria 1 
ręką ANS pan wahając się ik pozas Tak nada el 
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odpruwamy te błyskotki!.. łem go tylko do spokoju SC R 1 

— To po tym — odpowie»| badałem. Opowiedział mi SĘ BY r. 6 
działem — na razie niech pan| stko ze szczegółami, Jak na È Zachod 
zobaczy, czy będzie się nadaaļ wiedzi: dpuł (32 Cuki 
wała do noszenia. Było ich troje: On, Potiepa” OŁÓW 

Przymierzył. Zapiął z przes| kownik gwardii, Iwan | set lą: Starac 

ziwną wprawą wszystkie guļ nowicz Wobrieznyj, Jego mik í 
zyki, przy czym uwagę moją j deczny przyjaciel puik kiji R l: 
zwrócił fakt, że przed zapię:| Piotr Iwanowicz rs asza 
ciem guzików nakładanych nie| pułkonika przyjaciółka Na v 
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koju i wy” 
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Jak na sp9 


89.80, Holandia 289,80, Lone 
»N, Jork » kabel 5.31 Paryż 
aga 18.32, Sztokholm 133.35, 
ra 121.50. 

| SAPIERY PROCENTOWE. 

ky ówkaą 43.25, 3 pr. inwest, I em. 
n ae 95.50, II em. 85.25, 4 pr. 
TEA 67, 4 i pół pr. poż. wewn 
ly. Konwers. 70, 4 i pół pr. 
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WARSZAWA I. (Raszyn) 


izz. 65| sków co do ro 


124 | nowicie, że Japonia 


ı Módrzejów 16, Ostrowiec | C 
Żyrardów | nawet 


par! 


ugo potrwa wojna w China 


Japonia nie bedzie rokować z rządem (zang-Kai-Szeka 


TOKIO. Japoński minister 
Wojny Itagaki przyjął przedsta 
wicieli prasy japońskiej, przed 

tórymi omówił sprawę zatargu 
japońsko » chińskiego, zaznacza 
czając, że w chwili obecnej nie 
można wyciągnąć żadnych wnio 
zwoju tego kons 


fliktu. 

Jedna rzecz jest pewna, mias 
prowadzić 
będzie wojnę, aż do obalenia 
zang « Kai » Szeka, a gdyby 
zang+KaisSzek sam 
zrzekł się władzy nie będzie to 
dostatecznym warunkiem, aby 
Japonia złożyła broń. 

Jest rzeczą absolutnie koniecz 


„W żadnym wypadku 
stwierdził minister Itagaki — 
mie wejdziemy w żadne pertras 
ktacje z reżimem kierowanym 
przez CzangKai'Szeka. Jeżeli jes 
dnak reżim ten bez Czang»Kaie 
Szeka zechce poddać się wpły* 
wom Japonii, postawimy sobie 
jako zadanie połączyć się z no% 
wym  _antykomunistycznym 1 


Jedyne 


NIERDZEWNE 
OSTRZA» 


— |bvrzychylnym dla Japonii rzą” 
dem’ 


Jeżeli Chiny — stwierdził daz 


lej minister Itagaki — zdecydu» 
ją się pójść za tym wspólnym 
c 
zjednoczony blok gospodarczy 
wschodnio s azjatycki j w ten 
sposób ustabilizować 
na tym terenie. 


URONI-ANTIRUST 


elem, będzie można stworzyć 


stosunki 


Jeżeli chodzi o nowy centrale 
ny rząd chiński, minister laga» 
ki jest zdania, że musi przede 
wszystkim dojść do połączenia 
pomiędzy rządami Nankinu, Pe 
kinu į Kalganu. W odpowied: 
niej chwili Japonia poprze kształ 
towanie się takiego nowego cen 
tralnego rządu. 


goli 15-29 
razy 
Żądać wszędzie 


Pomocnik maszynisty i palacz zabici 


_ W dniu 30 sierpnia r. b. o |zostanie około godz. l4+ej. Po» 
odz. 4.25 na stacji Koszary po% |ciąg ratunkowy przybył o godz. 


| 


5.35. Dochodzenie celem ustale: 
nia przyczyn wypadku w toku 


Fundacja dla ubogich i sierot 


dziełem pośmiertnym ks. Hlinki 


BRATISLAWA. W Rużóme 
berku odbyło się żałobne posie» 
dzenie zarządu i funkcjonariue 
szy Banku Ludowego dła ucze 
czenia pamięci zmarłego ks. 
Hlinki, który był założycielem 
tego banku i zasiadał w jego ras 


Na posiedzeniu został otwars 
ty jeden z testamentów ks. Hlin 
ki, dotyczący założonej przez 
niego w 1926 roku fundacji, w 
wysokości 300.000 kc. admini: 


strowanej przez powyższy bank. 

Ks. Hlinka zarządził, aby cas 
ły dochód z tej fundacji był 
przeznaczony na utrzymanie 
przytułku dla sierot i ubogich 
w Rużomberku. W/ testamencie 
pisze ks, Hlinka dosłownie: 

„Urodziłem się w ubóstwie i 
pamiętam o ubogich. Przez całe 
życie śpieszyłem z pomocą sie: 
rotom i ubogim, a również pa 
śmierci pragnę im pomagać 
przez tę fundację". 


Straszliwy bilans wojny 


na przestrzeni tygodnia 


BILBAO. W ciagu ubiegłego 
tygodnia wojska gen. Franco 
ogrzebały na odcinku Ebro 
908 nieprzyjacielskich trupów. 

Do niewoli wzięto 4602. Zdo 


GŁÓWNY |byto 82 karabinów maszyno* 


wych pochodzenia sowieckiego, 
3 czołgi i wiele innego materia: 
łu wojennego. W bitwach pos 
wietrznych strącono 48 samo» 
lotów rządowych. 


Operacje wojsk gen. Franco, 
przeprowadzone w ub. tygod« 
niu na froncie Estramaduryi To 
ledo doprowadziły do zajęcia 
13 miejscowości i 850 
kwadr. terenu. Na tych frons 
tach wzięto 1500 jeńców. 

Kontrofensywa rządowa na 
odcinku Zuja doprowadziła jee 
dynie do zajęcia terenu 5 km. 
głębokości. 


Połajemne groby powstańców 


Jest już ich 
JEROZOLIMA. Dotychczas 


wę i parobek stracił przytom:| powstańcy arabscy zabierają z 


swych zabitych i 


Ciała są grzebane z zachowa: 


opuściły siły, i popadł w głę:| niem ścisłej tajemnicy, przeważ 


nie w górach lub wśród plantas 


Czasami korzystano ze 


świeżych mogił osób postron= 


około 1.300 


nych na istniejących .mentas 
rzach lub inscenizowano pos 
grzeby zątajając nazwisko zmar 
łego. 

Związek kobiet arabskich ob 
licza, że w ten sposób pochos 
wano już ok. 1300 bojowców i 
ostatnio związek uchwalił proś 
wadzić ścisłą ewidencję takich 
grobów. 


Ofensywa japońska na Hankou 


rozwija się pomyślmie 


TOKIO. Oficjalny komunie 
at japoński stwierdza, iż natar 
a Hankou 


rozwija się pomyślnie. 


Wojska japońskie po 2:dnio* 
vej bitwie zajęły Fenlingtu (na 
ansi) i Huo» 
szan (wschodnia część gór Ta” 


- 
p 


pieh). Artyleria japońska bome 
barduje Tunkau (stacja kolei 
Lunghajskiej). Huoszan, które 
zdobyte zostało po 30<godztnnej 
bitwie, jest kluczową  pozvcją 
na drodze górskiej prowadzącej 
przez góry; Tapieh (pogranicze 
prowincji Anhuci), łączącej Lie 
van i Hankou. 


Postrzelił ciężko żonę 


stoczył walkę z policja 


Mieszkaniec Wilna, Józef An 
drzejewski wróciwszy w stanie 
nietrzeźwym do domu wszczął 
w pewnej 


z żoną awanturę i 
chwili strzelił do niej trzy razy 


raniąc ją ciężko. Andrzejewska 
wybiegła na ulicę, wzywając po 
mocy. Wskutek silnego upły: 
wu krwi straciła wkrótce przyś 


tomność i runęła na bruk. 
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Z nic | ciska Przybyła obywatelka inie się referat karny zastosował No, M „pew zi kT Jok południe prow. S 
3 R) „p dówka, Hilda Kohn |do awanturującej się Kohnowej JARA się i nie chcia alej iść. 
SAWA) wyw w „.pvienia pewnych |najwyższy wymiar kary w poz aaa Lot EEN ego A ze 
kał sy Ki eferacie paszporto* | :taci grzywny w wysokości 100 PZJ, yi ak zę FLEC na ng 
) diaz, tg nowa NARC: lee zł, z zamianą w razie nieściągale | “ Fi RT ac di ię: adal 
DW E ti mika ref zwróciła się do kiez |ności na trzy dni aresztu. Grzyw Boz aszczuką | OdWIEzu go GO 
jakt nę ki Statu w języku nie: |na ta została bezzwłocznie zapła szpitala. - $ 
re Prr | sk; Uwagę en zwrócił jej grzecz |cona przez adw. Menasche. W wyniku dochodzeń ustalo» 
jikt 5 | Pol tozmą ze w urzędzie pols| Kohnowa bezpośrednio -po į no, kim był sprawca napadu na 
toż | A KU. ORA: się wyłącznie po |zajściu z obawy przed odpowie Łaszczuka i obaj Borowscy stás 
ery | al hno. 23 ta zdenerwowa: |dzialnością uciekła z gmachu |nęli przed sądem, który skązał 
hisis | Sa nn do tego stopnia, że | Komisariatu Rządu, pozostawia Stanisława na 10 lat więzienia, 
cza nych inaczej zd iż „w Nieme liac nawet swój paszport. Wi» |a jego ojca na rok więzienia z 
o F d Ea Się urzęduje” trzasz jdzac jednak, że poszukuje ją po į zawieszeniem wykonania kary 
ę | inte Borszeni powodując ogól: |licja zgłosiła się w towarzystwie | na 5 lat. PSE 
on ! tesantó w. icznie zebranych |adw. Menasche, Należy żaznaczyć, że Stanie 
jan f $ Niezależnie od wymienionej | sław Borowski odsiaduje obece 


UDANY KOLONII! 


=ary Kohnowa została w prze: 
cia 10 godzin wydalona z Gdv= 
ni. 


nie karę 7 lat więzienia za zas 
bójstwo gospodarza Bajki ze 
wsi Rozedrańce 


Tymczasem 
|przez sasiadów policja przyby 


Ri 
Korzjie korzystając z ciemnośc 


zaalarmowana 


ama miejsce wypallku. Andrze 


i popełnił samobójstwo 
ukrył się w zagajniku, skąd zd» 
czął się ostrzeliwać. Policja ode 
powiedziała strzałami i wywiąe 
zała się gwałtowna strzelanina. 
Po kilku chwilach Andrzejew 
ski przestał strzelać, Wówczas 
policjanci zbliżyli się do zagajr 
nika i znaleźli tam ciężko rans 
nego Andrzejewskiego. Okazas 
ło się, że popełnił samobójstwo. 
Ostatnią kulę /strzelił sobie w 
głowę. 
Ciężko rannych małżonków 
il przewieziono do szpitala. 
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« i 
| dawno dopiero pożegnał się z Heleną. oj 
| Z drżeniem serca biegł po schodach do pon 
i Heleny i wpadł gwałtownie do ledwo praym 
j go Ba AN e 
| Helena wciąż jeszcze leżała na łóżkuw. . m 

Pościel i bielizna jej były w nieladzie. SDS 
mocno, że nie słyszała wejścia Bohdana, jax n przy EaR 
| szała wszystkiego, co tu się działo przed jego PER? >) 
byciem. U, ą - Rod m 
Bohdan musnął jej czoło pieszczotliwy 

łunkiem. s 
| Ani drgnęła. Nieczuła na wszystko, pogr4* 

| w otępieniu, które nie mogło być naturalne. gło Ç 
l 


ZygmuntCzarski 


SERCE NA ROZD 


Wstrząsająca propozycja Władki — Bohdan godzi się na nią — Władka ujawnia mu 
niebezpieczeństwo, grożące Helenie — Bohdan przerażony biegnie do Heleny, uprzednio 


U 


Ranar 


onil 


Drżącym i dziwnie jakoś głucho brzmiącym 
| sem Bohdan kilkakrotnie zapytywał śpiącą: 


127 
i — Helusiu, FHelusieńko... czy mnie Słyszysz 
wszakże zamykając Władkę na klucz w... szafie... z) HE Niestety, nie wiedział, że o ile Helena 30 gg 
Pragnąc rozwiać wahania Bohdana, Władka Władka wcale nie wiedziała, jak wielkie wraże: słyszy, za to pytania jego słyszy w tej © 
<zekła: 


i : z: A ser Rozers 
nie wywrze na Bohdanie to jej przypuszczenie, opat- ger 


<a 
1 r zy! | inny, a mianowicie Ladrecki, klęczący obecni BA > potęż 
— Pan zapewne nie ufa mi? Więc panu udo: | te przecież właściwie jedynie na jej domysłach. | swoim pokoju o dwa. kroki od nieszczesne ie p! Nieżr 
wodnię, że pan nie ma racji, Niech mi pan tylko pod- -= Ależ to niemożliwe! — wrzasnął, jak opęta: stawa, który rzęził już coraz słabiej, DC e, ti przedsta 
pisze ten czek. Gustaw na pewno zapłaci. Wtedy | ny — to niedopuszczalne; Felena w rękach Ladrec- | jakby resztki życia już ulatywały zeń w m kol, 10 
panu powiem i... zdam się na pańską łaskę. Powiem kiego? Toż to było najstraszniejsze, co tylko moż: tragicznej nocy... y BRS: AT mó kz entuzja 
panu więcej... może mnie pan zamknąć na klucz w | na sobie „wyobrazić! i ror iR EEE! — To ja... To twój Bodan... To ja AA ra Bd iecięc: 
tym pokoju, Właśnie w tym. Jak pan widzi, nie ma Rzucił się na Władkę i wygrażając jej pięściami, | wjęl,, — nawoływał w dalszym ciągu Bo i ijajaca 
tu nawet telefonu. Oknem też nie wyskoczę. Jeżeli | wołał: tt i cym głosem. sos natomis ii e 
skłamię choć jedno słowo, może pan tu zaraz wró» — Jeżeliby taka zbrodnia była popełniona, gdy» Głos ten nie zbudził ze snu śpiącej, n dodaja: sy Pociągią, 
cić i zemścić się, jak się panu żywnie będzie pos | by doszło do takiego ohydnego okrucieństwa, niech | coraz bardziej przeszywał móg Ladreckiego, aek a. 
dobało, pani wie, że przede wszystkim zemściłbym się na mu nagle sił żywotnych i budząc śmiertelne P W pobliskim 
Ale Bohdan tylko wzruszył ramionami... pani! Tak jest, na panil., i s ženie. „Ją 7 taneczą 
h, cóż mogły znaczyć pieniądze, jeżeli rzes Szaleńczo wściekły, gwałtownie potrząsał Wiad- — To Bohdan... tak, tak, to Bohdan.. dzie [ien akole, G 
czywiście bezpieczeństwo Heleny wchodziło w grę? | ika, w końcu cisnął ją w kat, aż się przewróciła... Ladrecki uświadamiał to sobie z coraz bay, Piah 
Jeżeli doprawdy Helenie coś grozi, to czy warto się Po czym nagle opanował go wielki wstyd... potęgującym się lękiem. 2. vodziewih lon paca 
w ogóle choć chwilę zastanawiać? Zbyt się zagalopował. Wszak doszło już do tez Cóż teraz będzie? Wszystkiego się 5P Moczęgnie A 
Więc wyrwał z rąk Władki czek, który mu po: | go, że dopuścił się strasznej brutalności wobec ko» tylko nie takiej niespodzianki. 7. „To nić 
dawała, biety. Ę : - Po co Bohdan tu przyszedł? re do Hed gy la tani 
Był to dziwnego rodzaju czek, właściwie rewers. Otarf pot z czoła i przetarł oczy, jak ktoś, co się | Co mu wpadło do glowy nagle wrócić lag z lego 
Ale Gustaw z pewnością uzna go za ważny, budzi po ciężkim śnie. leny? ‘dziala 
'Władka napisała bowiem na kartce: I znów opanowało go niedowierzanie... 


Rozumowal: AT 7 25 i wdaśnić SZ as 
„Zobowiązałem się zapłacić pani Władysłwie Zapewniał sam siebie: — Może domyślił się, że Gustaw tu zająłem o, Ssłąpila 
Tłuchowej dwieście tysięcy złotych. Bardzo Cię, — Nie, nie! To niemożliwe! Ta kobieta kłamie! przybył? A jeżeli jeszcze się dowie, 2: a jeszczć Nika, jł jej w 
proszę, (sustawie, wypłać tej pani tę sumę”, Zxlecydowanym głosem zawołał: sąsiedni pokój, to... nie daj Boże, co się Hg Równie 
— Pan będzie łaskaw to podpisać — prosiła — Proszę pani, to wszystko kłamstwo! Nie wie: | stać może... cy sone stęż” f była 
Władka. *zę ani jednemu słowu pani! Bóg mi świadkiem jed: Z trudem jeszcze zbierał myśli, przepol owałó: Aras, z T 
Bohdan... podpisał... nak, że pani ciężko odpokutuje swoje słowa! Otóż | chem i lękiem, ale choć przerażenie je Pa EŃ nië Re rok 
Wiadka schowala cenny dokument do torebki właśnie udam się do Heleny... Będę czuwał nad nią... j jednak wzywało do czynów, do postano REŻ: d: o Bi 
i po tym dopiero rzekła: Ade wrócę tu także... Nie ZAC mi się pani wymknąć. | zwłocznych i energicznych. Zwlókł się wię ROM r 
— Przed chwilą był u mnie tu Ladrecki. Scho: | Tak się urządzę, że to będzie najzupełniej niemoże | logi. t bardzo mę e) lą 
wany w szafie, słyszał całą rozmowę, jaka się mię: | liwe. iñ ] i 


a a a, 


Nie od razu, zresztą. Wciąż jeszcze hya sinc? Nita. U si 
dzy nami toczyła. Wyszedł stąd, śmiejąc się szatańr Nachylił się nad Władką, podniósł ją i siłą zmu: | osłabiony tak długim duszeniem, bolały Gustawa noté i hol 
sko i zapewniając mnie, że zmusi pannę Helenę, by | sił, by weszła do szafy, tej samej, w której, jak mu | które pozostały po uściskach palców wydoby” dry Padki 
wyszla za niego za mąż... Rozumie pan chyba?,. przed chwilą powiedziała, ukrywał się Ladrecki. | twarz paliła od zadrapań, oddech z trudem è a nad. 

Nie, Bohdan nic nie rozumiał, — Tu panią zamknę — rzekł ostro — jeżeli | wał się z płuc... MAZ litet. | 

Ta groźba Ladreckiego wydała. mu się począt: | Ladrecki tam wytrzymał godzinę, to i pani wytrzye Zataczał się... > siał Si Aaa kaäskich 
kowo tak osobliwa, tak szalona, że nie umiał zdać | ma, Do tego czasu wrócę. Niech pani nawet nie usis By uchronić się przed upadkiem, mí ji „G 
sobie sprawy z jej właściwego znaczenia. 


i ; , : >- niczego Me VN 
luje wydostać się stąd. Zresztą i tak nikt o tej porze j chwytać mebli. Było tak ciemno, że niczego gą | do 
Władka tymczasem mówiła dalej: i i 


; ; : 5 ja, zmętniały muis 
nie usłyszy krzyków pani, walenia w drzwi, w ogó» j dział dokoła. Oczy, zalane krwią, zmę bardziel:. |? »G-meri 
— Ja też początkowo nie mogłam zrozumieć | Je żadnych alarmów. To: może z mej strony także | 


Strach jego uwielokrotniał się coraz sztywnić anez bane 
zamiarów Ladreckiego. Obecnie je już wszakże od pewne okrucieństwo, ale to trudno. Z taką kobietą, Gustaw tymczasem leżał nieruchomo, | i od nie 
zadłam. Nie ulega wątpliwości, że ten łajdak chce | jak pani, wszystkie sposoby są dobre.. Najwyraźniej trup... 


zgwałcić Helenę. Pragnie ją uczynić swoją kochane Co rzekłszy, zamknął szafę od zewnątrz na oba scrwoną m” 

ką za wszelką cenę: dobrocią czy złością. Nie zawa- spusty, gdy tylko Władka, cała drżąca i śmiertelnie się strumieniem, tworząc na podłodze czer ba 
ha się przed użyciem siły i przemocy. Gdy zaś He- przerażona gniewem Bohdana, weszła do środka, | łużę, nieustannie się powiększającą. + bie: ine 
lena poczuje w swym łonie dziecko Ladreckiego, bę: Ale i tego jeszcze było Bohdanowi mało... | Ladrecki zadrżał. Wyszeptał sam do Si ~o 
dzie tym samym zawstydzona, że sama się pana wy: | 


la Over: | 
5 al sącz) Wy że. | 
Z głębokiej rany w plecach krew nada! cą kły trick . 


) Zamknął jeszcze również na klucz drzwi tego — Morderca jestem... mordercą. dwa upio774 Rog 

rzeknie. Ladrecki domyśla się bowiem, że panna He- | pokoju, a po tym i drzwi mieszkania, Klucze wziął I oto już widział przed sobą straszHiwą | 

Jena wyjdzie za niego, by jej dziecko nie przyszło | ze sobą. Zbiegł na dół i szybko skoczył do taksów: | zjawę swej najbliższej przyszłości... A jutro): AR i 

na świat nieślubne. ki. Kazał się wieżć do pensjonatu, w którym tak nie (Dalszy c18 KSSR = 

WUSW alib” tane, 
imy się 


` EE W . trafiła usidlij R] 
Pani P. lekko wyskoczyła z | walizki jedwabną bieliznę, nate| na ta kobieta po „ło w j 
wagonu. Ponieważ był dość! knął się na podwójne, bardzo | czynili wszystko, co „|eżnej jel fi oy tego r 
chłodny ranek, wsunęła twarz | płaskie dno, w którym znajdo: | mocy, aby uniknęła okłonili sę” RSĘ 
w swe eleganckie futro i skieros wały się trzy dokumenty. I to kary. Nie tylko, b W ił Y 
wała się w stronę bufetu. W jeszcze jakie dokumenty! Jeden dziego śledczego, aBY iektó | bor pi CZałoy 
chwili, gdy przekroczyła próg |z nich podawał dokładny skład prawdziwość zeznan "n lecz WY” thadan U. p 
bufetu, zbliżył się do niej ine | armii francuskiej, walczącej w | świadków oskarzenić, niejsze RR na 
spektor policji w cywiłu i coś Szampanii, drugi formacje lote | ciągnęli z aktów BA dzie! Noli ali 
jej powiedział. Stałem na ubo: | nictwa, które mogą zostać użyte | dokirmenty, które Pa Gdy' nA wszyst 
czu i widziałem, jak ruchami peł | w razie potrzeby ma odcinku kompromitowały agen otogr?" : 
nymi oburzenią odpowiedziała ommy, a trzeci dokładne in: | by poprzednio nie BEA spi” tingga 
na jego słowa. Następnie obrzu strukcję głównego dowództwa | wano tych dokumen y umo” bic i2 spo 
kiejś paczce, bądź o kopercie. | cila siebie spojrzeniem pełnym | wydane dla marszalką dowo: | wa na pewno została 
Pewnego zaś dnia przybiegł do |niepokoju, zastanawiając się| dzącego armią angielską. rzona. 
mnie zadyszany pan Simon i za przez chwilę, a w końcu udała 


WOJNA SZPIEGÓW 


Sensacyjne wspomnienia b. oficera 
wywiadu francuskiego 


ak pr ię bije re 


W toku dochodzeń ustalono, | Intrygi te zostały jeda stane [Ronjan d: 

mywała się p. P., podczas pobytu w| pytał zdenerwowany, czy wczo: się za inspektorem do komisa+! że dokumenty te, posiadające | zwyciężone i „pani wm, Któż fiiia R 

Paryżu, oraz szofera taksówki, który raj mie zapomniał walizki w |riatu policji. niezwykłą wagę, miały być nas j przed sądem wojenni erei Di tacana fe 

stale wozit jej rzekomego kochanka, moim wozie. Gdy mu ją zwróz Udałem się tam za nimi i stępnego dnia sprzedane niemie: | skazał ja na karę ŚP plac ka=’ tanaldziy; 

39. cilem, odetchnął z ulgą. wszedłem do komisariatu w kile| ckiemu biuru prasowemu w Ge| dostała się jednak na o t0; aby fio ch stylów, 

= Oczywiście. Tym bardziej, trzymane od szofera infore|ka chwil za nimi. Jej otwarty| newie za 20.000 franków, Poło» | ni. Wystarano się Je kawili Rówypółcz 

że dobiegały mnie słowa, które | macje wystarczyły mi całkowie paszport leżał na biurku, a obok | wa tej sumy miała zostać prze» prezydent Francji U "ci na K bej robi w 

kazały mi przypuszczać, że| cie. Podziękowałem mu więc i niego roztąz zatrzymania jej i kazana informatorowi z Pary: | zamienił jej karę Spy AGTA tę, barwy 38 

wszyscy ci ludzie przewożą wia | pożegnałem go. Nazajutrz rano | przeprowadzenia rewizji w jej| ża. rę dożywotniego WIE” „OWNE ayk WYczn 
domości dotyczące wojny. udałem się do szefa Drugiego | bagażu. Po chwili imspektor po Niestety, Simon w jakiś ta: PORWANIE PUŁK By 

— I nikomu pan o tym nie 


Oddziału, opowiedziałem mu o |chylił się nad jej ładną skórza: jemmiczy sposób został zawia: > TECKIEGO: , dą pastem | 
? sd 3 Aidi ; s KA NIEM dra fi ; 
wynikach dochodzenia 1 otrzys |ną wałizą, zamierzając ją otwor domiony o zdemaskowaniu pa: «ane Ż om | kójąyska z yy 
małem oficjalny rozkaz zatrzy» rzyć. Pani P., ujrzawszy to, rżu:| ni P. i zdołał uciec do Hiszpa:| Kłopoty AREA zan uld jako p 
mania pani P, na granicy i prze» |ciłą się w stronę drzwi. Zatrzy:| nii, gdzie wkrótce padł ofiarą | matyczną aferą kz hye Peia Tym 
prowadzenia rewizji w jej walis | małem ją jednak. Wówczas o: grypy. D. zaś został aresztowa:|nieć o wszystkie wicie WY daia toli, 
zach. garnęła ją furia, porzuciła swą|ny przez władze szwajcarskie, | wach. To też całko 


wspominał!? — zapytałem, nie 
mogąc powstrzymać oburzenia. 

— Owszem — odparł ze spo 
kojem szofer. — Zawiadomiłem 
o tym pewnego dnia prefekturę. 


pt rza W 
Wyśmiano mnie tan, ni; Jeszcze tego samego dnia we dystynkcję, która dodawała jej które nie chciały, aby jego dzia: |ła mi z pamięci ARE genć z mhana y 
oświadczono: „Niech Dak sk dałem się do Bellegarde, ponies tyle uroku, i obrzuciła nas przez | łalność wpłynęła na Schłodze, |selmnasza nowa Z Tor ipen Owe y 
nie miesza do cudzych "RZA waż przypuszczałem, ze moja | kleństwami oraz pogróżkami. nie stosunków francuskosszwaj ska. | AEI T: prigo" Pitki „Pom 
będzie to dla pana zdrowiej“ podróżna, czując, że jest śledzo- i M. B. (był to iej słynny | carskich. Po pewnymo czasie] W pieimasciea gdy te etz" Netz RE 
Od tego czasu  milczałem jak |22, postara się wrócić możliwie | protektor) postara Się juz o to,| zmarł on w więzieniu w Boelciu do Annema władz Z) koji g ry 
zakłety najszybciej do Szwajcarii. aby was wyrzucono stąd! — chud. wałem raport 7 pone nel 
BA ć W Bellegarde musiałem jede | krzyczała. — Gorzko będziecie „Panią P.“ 
— zy przypuszcza pan, że k 


> s cą W jo Pez Uśwj 
zaś nawet pod: | chnich, ciszę Pa dA k tele heks Owie. C 


x, z riaia 5 À R E e a eA A wonć 
3 s 1 nak czekać na nią siedemdzie: żałowali, że ośmieliliście się ob: | czas dochodze e dz 
wszystkie te osoby przewożą do 


ą . - A GE zas dochodzenia opiekowali | przerwał nag e | Ode i 
eah siąt dwie godziny. Gdy w koń: |razić przyjaciółkę M. B... Łote się jej możni protektorzy. Nie+ | nu. ? Słucham," x ku e, 
3 YJ : gi cu pociąg zajechał na stację drżą | ry! świadomy M. B, i prawdopo:| — Hallo? 5 H chawk£: ) Mize tom, 

— Sądzę, że tak, Wiele razy | fem dosłownie z niecierbliwo:| Gniew jej natychmiast opadł, | dobnie jeszcze inne wysoko po: | kłem, ujmując słuc sire 
slyszalem, jak rozmawiali o ja: i 


yi > ; ` AAS zy ciag 
SCI gdy inspektor wyrzuciwszv zł stawione asobistaści ltórn hA. (Dalszy 
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f 
h do pokoi 
przymkniętéj 


U 


Spała tab 


, jak nie sii! 
d jego piai 


U 


liwy m pocź 


ym gło” 


obecnie 4 boj, ulubienica milionów, | 
U dari Rożnym ze „SEX 

i * Niezmiernie barwnie i nies 

y mroku te) Sc zędstawia się jej kariera. 
| Bako 9 była skromną nauczyciel- 
ET móć A w powszechne] w stanic Ta= 

o ciebi drży Aeg uzjazmu tłoczyła naukę w 
ohdan dr Izhrai iecięce. Przyznaje to zresztą 
kle paca szczerością. Uroda jej 

Kapa od miana interesującej. 
ży Ydki kolor włosów, a twarz 


j, natomiast 
Rp ciągią. Tylko figurka była 
y 


"gO, dodaj? 
elne przeć” 
pobliskim miasteczku cgłoszono 
Ty szk TERE Po ukończeniu pras 
ER e, Ginger pojechała na roz 
Miba pasta. Słanęła do konkursu 
„dziewab (onn, „Pierwszą nagrodę w postaci | 
Spas Moczeć 900 dolarów gotówką. Ale 
bag, pe otrzymała zwolnienie 
I ła nie wypada, aby nauczy- 
é do He | Cage a tancerka", orzekła władza. 
Bowie. ego powodu nie rozpacza- 
> | i je si iała się, że w Filadelfii or- 
aśnić May ZE również wielki turniej ta- 

tu wias O Ale i y 
s „asałE) Fh wst zanim pojechała na kon= 
ja ZAJE Sie do“ fryzjera, który do- 
e tu JESZ+% KS Rag włosy do należytego. po* 
ownież doskonała kosmetycz 


ana, —„1a3] 
raz bardzie! 


z 
z 


ci 


| Ginger 


zaręczyła się z Eddy Hoowerem 

| zapowiedział swoją wizytę, myśląc w 
duchu, że z całą satysfakcją zdemasku 
J 


O 


s 
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GINGER ROGERS 
dać gwieździe solidną naukę. Pod pre- 
tekstem zbadania sprawy zgłosił się do 
Ginger celem wysłuchania jej. Arłyst- 


ka wywarła na nim duże wr żenie, 
Efekt był ten, że jeszcze tego wieczora 
oboje poszli do kina na jej film. Tu 
Hoover jeszcze bardziej utwierdził się 
w przekonaniach, że tak doskonałej i 
pięknej artystce nie potrzebny jest 
wielokrotnie wykorzystany trick rekla: 
gangsterami. Ale przyrzekł 
stawić się w dniu, w którym gangster 
aaa 


z 


i tjela $ 
i as Pją x SIĘ jej twarzą. I tym turs 
ojone stra” | do ą. I na tym 
rajiżowalo dra a Prez aejice To byi 
jowień nie an W rok później BRA ła zaan ja: 
ra 2 od' | o do H j została g 
rięc z P Go były 1ywood. 
f Jej Salij — wiemy wszyscy 
był bardzo a dwieci ilmy zdobyły rozgłos na | 
/ go sinc? itea. si „Została partnerką Fred | 
Gustawź nói i holy, legła fortuna, po” 
p w Je 
n wydob) hla nad dni ostatnich — to już 
ù twala, za OacIACJani: Prasa opus 
; Rp, ater Har, Rogets EN a 
IE) RA 
Sie wi Jk ii Teker aA owódcą 
ły mu. 0, że 80 doszło? Zaczęło się od 
ardziel: , R 8 Ioan „zaalarmowała szefo- 
sztywm! AA c Bande. » Że jest szantażowa* 
p ORe ale wielkiego okupu. Ed- 
2y ab ve , z upu. = . 
lal saai kiy trick ARA że tu chodzi o | mowy 
rwoną M amowy, postanowil 
| N m E "Ry o R "R T "r "R "Rx 
jebie UT! 
-Mowrze premiery 
ą upio7B4 Rosalie.: 
jutro). 


Rosali " 
REN Pun to film wybitny mu: 
yta *czny. Napróźno doszuki 


é, 
sh | Why si 
a ay ich [Ea walg W nim jakichś specjal 
ne jel zw ięców komediowych Setha 
ale li se. |Riepyyilay, pia Sbrazach jest ma; 
kłonii *. |; Unon Potraktowany raczej 
wątpił t ayh o na tle bogatych scen 
sektórych | sętolę czo i wokalnych j 
BES wy R Rowell. Z? w tym filmie ma Elea: 
„ażniejszć tafdiny =; a każdym razem, gdy 
Wp ardziel |Pootajt myilimy ję ję fenomenalną 
aj ye [rap Ślicznyni” 55 to co wyczynia 
Ik? rafo* Banjo, Pzysłkiego "py SEK KR 
fotogr, |Bożi$ lej techniki 79, z ękroczyć 
fe spr” kand EATEN jest rzeczą nic- 
py umo biccia sp jedym, razem z przy: 
a DY X à Dowe ay re walory jej 
t gz hie „, zooskonalenia techniki, 
dnak Pr Ta! biję tekziedzinie „tupanki”, w 
« stane" |. od wordy możliwości. 
A który [è halie", e się i tym razem. W 
orci. Nie teca Ras ie Powell znów za- 
í Ja P [to najd” i, dogęę alnymi wyczynami 
40 aby | 28h mniejsze; Pae pisz 
oł jai l léw, EZ RA 
3 A Pók nego, plastyczne: 
ana Ka” [ao wież e azo (jazzowego). 
R b ciągłe edzinie śpiewu Elea- 
NI: kę + wy, [a postępy. Jej głos nas 
OWN" | wżoczzęw ani jot kntięent 
"O. p, Na środków akustycze 
;GO z ton Stema m poziomie. 4 
NACZ Eddy. piti jest w tym filmie Nel- 
“j zapo™ tinie Sł z wieją pole pamiętamy tego 
i spr” lg, jako Nat innych filmów, szcze 
„ch ia ty ra. NCra Jeanette Mac Do 
„lec wnę az 
e WY kinj roli 75M Nelson nie ma efek 
E | RB tol wię Nelson nie ma efeke 
„ata t by woj mniej jednak śpiewa 
n gent“ iy baln, Mocnym, może nieco 
cz e epp Wa A glosem. 
ryby reg 200 piej nómenalna, Sceny 
P dag” paki Po yslowy o À wspaniale, Res 
redox, Wiep TANECZn az a Dla mitcśników 
„wiel? tną znej — „Rosalie“ bedzi 
sk koj" ztywką. » e gdzie 
Peleo [Iyos twie 2 
k Mofe Wie, a Środki“, głosi mądre 
T, tey orz -em w filmie „Ostrożnie 
r= wa i Jest émi i 
— Opni gnel miech. Realizato- 
LN niy, ten efekt . 
.ę, Wsz, Choć o ekt w poważnym 
tro) Bomys perują środkami nie 
ju łowymi. E ` 5 
 aączenie intrygi 


i „Ostrożnie prośesorz 


e 


rozgrywającej się współcześnie z prehi | 
słoryczną epoką egipską, gmatwa jas, 
sność sytuacji. W tych warunkach his- į 
toryjka 
słaje się niezbyt zrozumiałą. 

Widać w tym wszystkim, że Har- 
rold Lloyd za wszelką cenę starał się 
ratować swoją popularność i ucickał 
się do „oryginalnych“ środków roz: 
Śmieszania. Ale czy osiągnął cel — to 
pytanie. 

BOY 
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Nie nadużywajmy 
określenia „filmowiec 


Przed kilku dniami ukazała się w 
prasie notatka o niejakim Bolesławie 


Podolskim, skazanym przez sąd na; 


sześć miesięcy więzienia za wyłudze= 
nie pieniędzy od swojej narzeczonej. 
Zofii Włodarskiej i za podrabianie jej 
podpisów na czękach towarowych, 
przy czym podano zawód Podolskie= 
go „filmowiec*. 
To zaintrygowało sfery naszej kines 
matografii i zaczęto szukać, kto zacz 
ów Podolski. Okazało się, że takiego 
„filmowca* w ogóle nikt nie zna. 
każdym razie nie zajmował on dotąd 
żadnego znacznego stanowiska w Świe 
cie filmowym. 
Dłaczego więc - 
chopnie używa się o 
wiec”? Dlaczego niesprawiedliwie 0+ 
czernia się przy każdej okazji zawód, 
który rekrutuje się z ludzi ciężkiej pra 
cy, ludzi zasłużonych ną polu kultu 
ry narodowej, ludzi, wśród których 
nie jeden z duma nosi na piersiach 
Krzyż Zasługi. 
Jeśli ten czy ów wyrzutek społe- 
czeństwa podaje swój zawód, jako 
„filmowiec'* — trzeba to z całą skruz 
pulatnościa sprawdzić, aby mimo woli 
nie wyrządzić krzywdy innym. z 
Panowie, nie nadużywałmy określe 
nia „filmowiec”. 


reślenia „filmo= 


nym czasie jakieś podejrzane indywie 
duum zaczęło się skradać pod 
Hoover wciąż jeszcze myślał, 
przebrany statysta, 
gwiazdę. Ale gdy wdarł się do pokoju. 
indywidunm zaczęło do niego 
lać. Ledwo uszedł z życiem. Puścił się 
w pogoń za gangsterem i oddał go w 
ręce sprawiedliwości. 

alarmy gwiazdy były prawdziwe. Gdy 
po krótkim czasie zjawił się Hoover 
w salonie gwiazdy. 
go z niewinną minką, czy woli whisky 
and soda, czy gin? 


ręczyła się przed kilku dniami. 


młodym uczonym = niezdarą | skiego przemysłu filmowego, i że ma 


pytamy — tak poj 


gers 


e jej kłamstewko. 

Przyczaił się pod murem willi gwia: 
dy i czekał. Rzeczywiście, po pew 
dom. 
że to 


wynajęty przez 


strzes 
Tak oto nsocznie się przekonał, że 
Ginger zapytała 


Wybrał małżeństwo... Í oto para za* 


Polski wynalazek 
filmowy 


_ Rewelacyjnego wynalazku dokonał 
inż. Prószyński, kłóry skonstruował no 
wy model popularnego aparatu pros 
jekcyjnego, wielkości przenośnej ma- 
zsyny do pisania, wagi zaledwie kilku 
kilogramów. 

Instalacja elektryczna do teg: mos 
delu nie jest konieczna, bo aparat mo 
że być poruszany ręcznie, światlo zaś 
do obiektywu dostarczone jest przez 
akumulator. 

(Aparat ten polskiego . wynalazcy 
będzie  demonstrowany . na tegoż 
rocznych Targach Wschodnich we 
Lwowie, w Pawilonie Polskiego 
myslu Filmowego. 
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wozdanie od kandydatek pro- 
wincjonalnych, których, nieste- 
ty, dla zrozumiałych powodów 
nie mogliśmy przedstawić Komi 
sji Kwalifikacyjnej, jaka obraz 
dowała w ubiegłą sobotę. 


d 


Niespodziewane wymiki maszego 


Konkursu Filmowego 


lutro rozpoczynamy plebiscyt 


Rozpoczniemy dzisiejsz 


— Jak rozwiązać sprawę us 
ziału tych dzieci w konkursie? 


kłopotała się Komisja, która za 


chęcona wybitnie bogatym, cen 
nym į interesującym materiałem 
nie mogła, gwoli sprawiedliwoś: 
ci, łatwo przejść nad tą sprawą 


do porządku dziennego. 
wadzić dzieci 


Spro: 
do Warszawy? 


Nie do pomyślenia, ze względu 
na wysokie koszty, których nie 
mogą ponieść ani rodzice dzieci 


a 


50 kandydatek zarówno 


ni wytwórnia. 

W tym stanie rzeczy Komisja 
decydowała wyselekcjonować 
z proz 


- 


wincji, jak i z Warszawy, dopuś 
cić je do plebiscytu, i dopiero 
wówczas, gdy dana kandydatka 


p 
nym głosowaniu, 


zarówno w publicz: 


rzejdzie 
jak i zostanie 


wybrana przez Sąd Konkurso* 
wy, któremu przewodniczyć bę 
dzie p. Jadwiga Smosarska, od 


+ 
L 


dynym tegorocznym filmie 
Prze j cierzyństwo” 

izdecyduje się, czy 
GG900QGG000090000000GG0G0G00GG QOGGROOODSOGOCOG 


wórczyni roli czołowej w jej je 
ie „Ma 
', dopiero wówczas 
wytwórnia 


e spra |jgotowa będzie sprowadzić dziec 
ko do Warszawy na swój koszt. 


Tak przedstawiałaby się spra- 


wa kandydatek prowincjonał» 
nych. 


O kandydatkach warszaws* 


kich pisaliśmy już w sobotę. Ta 
sprawa została łatwo rozwiąza* 


fazę 
su filmowego, 
nadspodziewańe 
nie. Dość wspomnieć, że 


1a. 

Obecnie wkraczamy w druge 
naszego wielkiego konkur: 
który obudził 

zainteresowa* 
cz 


szeń nadesłano... Co tu dużo mó 
wić, liczyć je trzeba na setki... 


Samo przeglądanie wszystkich 
nadesłanych fotografij zajęło 
Komisji Kwalifikacyjnej ok 

4 godzin. 


| to 


Zatem, od jutra zaczniemy re” 


produkować codziennie po 
fotografij kandydatek, w ciągu 


5 dni. Każda kandydatka otrzy. 


ma swój numer bieżący, na któ* 
ry będzie można oddać 
Jeśli niektóre zdjęcia nie wypad 
ną zbyt dobrze i wyraźnie — wi 
na to będzie jedynie wadliwoś 


glosy. 


nadesłanych fotek. Czytelnicy 
pamiętają, że prosiliśmy miejed 
nokrotnie o dobre, wyraźnie 
grafijki. : 

A więc, do jutra! 


Nie przyjechał doPolski ną połów gwiazd 


lecz dla poznania rynku 


W krótkiej notatce podaliśmy w u 
biegłym tygodniu, 
przyjechał wiceprezydent 


iż do Warszawy į 
amerykań: | 


skiej wytwórni „Fox = film", Joe M.i 


Schenk, i że — jak chciała plotka — | 


przybył do Polski na „połów gwiazd”. 

Ta wiadomość wywołała w sferach 
artystycznych ogrómną sensację, uzas 
sadnioną faktem, że mister Schenk 
jest jednym z dyktatorów amerykań: 


„na sumianiu* miejedną nowocdkrytą 
gwiazdę. 

Legenda ta została predko rozwiąza 
na. A działo się to na konferencji pra 
sowej, jaką urządził mister Schenk w 
salonach hotelu Europejskiego. 

Po wygłoszeniu krótkiego wstępu 
o celach jego wizyty w P>lsce, zaraz 
na wstępie przedstawiciel naszego wy 
dawnictwa zadał p. Schenkowi pyta- 
nie, czy prawdą jest, że zamierza wy 
łowić w Polsce nową gwiazdę dla 
Ameryki. Na to mister Schenk odpo- 
wiedział w następujący sposób: 

— Takiego celu nie mialem i nie 
mam. A przyczyna jest prosta. Frze- 
mysł amerykański jest nanczony smitt 
nym doświadczeniem z gwiazdami tu 
|ropejskimi, których kształcenie, szcze 
gólnie w języku angielskim poch*ania 
duże koszty, a jeszcze większe kapita- 


$ylvia Sydney 
już wyszła 


powłórnie za mąz 
Wypadki potoczy 
ły się szybciej, niż 
przypuszczaliśmy, 
| Zaledwie przed 
| tygodniem sygnali- 
| zowaliśmy, że Syl 
via Sidney rozeszła 
się z Bennettem Cer 
tem i zaręczyła się 


x 
z 


| 


t 


ł 


| 4. X 1 j.z aktorem  Luthe- 
| DRA CA U rem Adlerem, a już 
j dziś nadeszła świe* 
| 34 wiadomość z Londynu, że para ta 


| 


| 


wzięła ślub. 
Widać dawno si 


e już zanosiło na to 


$ 


l 


| 


| małżeństwo. I kto wie, czy właśnie n9- 
wa milość słodkiej Sylvii nie była gro 
|żna przyczyną rozwodu z Bennettem.. 


JOE M. SCHENK 


ły pociąga za sobą realizowanie pierw 
szego filmu z taką europejską gwiaz* 
dą. A jaki jest rezultat? Opłakany! 
Ogromne straty! Rzecz w tym, że żad 
na gwiazda europejska nie potrąfi do 
tego stopnia przyswoić sobie dialektu 
amerykańskiego, aby była zrozumiana 
przez naszą publiczność. Przyklad: 
Anabbella, Simone Simon. Te dwie 
gwiazdy przyniosły wielkie straty. Tro 
chę lepiej przedstawia się sprawa 7 
artystkami europejskimi, które repre- 
zentują jakieś specjalne walory. Nap. 
Sonia Henie. W tym wypadku wa 
dliwość języka — to mniejsze zło, 
gdyż gwiazda ta daje co innego: swo* 
ją wspaniałą sztuke sportową, kunszto 
wną jazdę na lodzie. Na tej gwieźć 
dzie zarobiliśmy duże pieniądze i bys 
najmniej nie zamierzamy się jej po* 
zbywać. 

— Nieco lepiej — ciągnął dalej mie 
ster Schenk — wywiązała się z trudno 
ści językowych Danielle Darrieux. Ale 
iw tym wypadku efekt nie jest taki, 
jakiegośmy się spodziewali. Oto powo 


dy, dla których gwiazdy te musiały 
wrócić do Europy. Ale nieprawdą jeet 
plotka, że Ameryka sprowadza artyst 
ki europejskie za Ocean, aby je nwY- 
kończyć”. Taki system konkurencyje 
ny, bynajmniej nieszlachetny, ami 
ucztiwy, wcale nie leży w naszym im 
teresie. Mamy dość wlasnego na 

aktorskiego. Kosztem wielu milionów 


| dolarów eksperymentujemry i lansuje” 


my nowe, młode siły. I zdajemy sobie 
sprawę. że takie „wykańczanie” 
gwiazd europejskich w niczym nie za 
tamowałoby rozwoju waszej sztuki ff 
mowej. Film europejski, szczególnie 
francuski, przechodzi obecnie piękny 


„okres odrodzenia, a wyniki tej pracy 


są dla nas tylko bodźcem dla podno 
szenia poziomu naszych obrazów. 

— W świetle tej oczywistej prawdy 
zrezygnowaliśmy od produkowania 
filmów gorszych, standartowych, przez 
nas zwanych „gatunkiem B“. Będzie- 
my odtąd wypuszczali na rynek tylko 
towar artystyczny wysokiego gałunku 
— zakończył swoje enuncjacje M. 


Schenk. 
M. $. 
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XI rocznica śmierci 
Rudolfa Valentino 


„Pamięć o Tobie nigdy nie zagaśnie 
w sercach naszych”. 

Taki piękny napis widnieje na na- 
grobku niezapomnianego amanta fil- 
mowego Rudolfa Valentino, 

Nie są to czcze słowa. Kobiety z ca 
lego świata pamiętają swego ulubieńca 
i każdą rocznicę jego Śmierci obchoe 
dzą z należyłą powagą. 

W tym roku przypada jedenasta ro* 
cznica Śmierci Valentina. Ze wszyst- 
kich stanów Ameryki wyruszają na tę 
żalobną uroczystość specjalne pocią: 
gi, które zwiozą nad grób niezapom= 
nianego artysty tysiące kobiet. 

Nie tylko zresztą Amerykanki dają 
dowód swej pamięci, bo oto z Anglii 
i Austrii przybędą delegacje, które 
asystować mają przy odsłonięciu nos 
wego pomnika na erobie zmarłego 
„bożka filmu". 


jestem dręczony boleścią į cze 


Tragiczna panika 
MEXICO CITY. W 

z tutejszych kin wybu z 
pełnie błahych powodów PA 
ka. W ścisku zaduszono 
śmierć 8 osób, około 20 3 
miosło poważniejsze i 
brażenia. 


- 


Testament polityczny ks. Klink 


Orędzie zza grobu do Słowaków amerykańskich 


_BRATISLAWA. „Stovak” o 


Proszę was iac fiiu byś: 


0 służącą jako środek dla politez | X 
głasza treść orędzia ks. Hlinki| cie wytrwali w walce o urzeczy [nych spekulantów i nastraszo: | kam na zgon. Czekam go spo ż ciąg 
do Słowaków e erykańskich, | wistnienie Umowy Pittsburskiej |nych tchórzów. kojnie, gdyż wierzę, że na czele Zabity przez po 
które zabrał z soby przewodni: |i nie dali się nikomu nastraszyć | Każdy U nas wie, że naród ta ji 


mego narodu prowadziłem do 
brą walkę. 

Jeśli Bóg Wszechmogący nie 
pozwoli mi dożyć zwycięstwa, 
to walkę tę dokończcie wy, 
bracia amerykańscy, wraz z mo 
imi braćmi  podtatrzańskimi. 
Niech Bóg Błogosławi waszej 
— w chwili, gdy sam! walce!”, 


Na ul. Obozowej, na lini + 
wązki — Wola w Warsza 


z w 
pod pociąg towarowy, 
wy dosta się 30-letni Józ 


cztowski (Obozowa BU 
poniósł śmierć na miejs 

Zwłoki przewieziono 
sektoriiim. 


Ustrój kantonalny w Czechosłowacji 


lub pomylić, 

Zapewniam was, że naród ca 
ły wraz z wami i ze mną trwa 
Przy, zasadach Umowy Pittsbur 
skiej. 

ażdy Słowak wie, że tak 
zwany naród arako slauka | 
jest tylko wymysłem i fikcją, 


czący delegacji Słowaków ames 
rykańskich dr. Hledko celem od 
czytania go na kongresie katoli 
ków Słowaków w Chicago, 
W orędziu tym ks. Hlinka 
dziękuje Słowakom amerykań+ 
skim za ich wierność dla ideas 
łów narodowych, za liczne ofia 
ry, złożone dla Ojczyzny, a w 
szczególności za zagwarantowae 
nie praw narodowych przez za 
warcie Umowy  Pittsburskiej i 
walkę o zrealizowanie jej zasad. 


ki nie istnieje. W Umowie Pitts 
burskiej widzimy wyjście i ratu 
nek w obecnej sytuacj i dlatego 
jej nie opuścimy. I wy jej nie o 
puszczajcie!” 

„Zwracam się do was z tym 


apelem — brzmią ostatnie słowa 
ks. Hlinki 


H 
q 


l 
) 


er 
4 Del a Słowaków. amery» zk Si WY: 
h < i i : pene ziwe podobn: 
kańskic USA 7 prrekonar (Początek na str. 1sej). rodowościowych w administras | czy, a stosunkiem procentoa| westycyjnej, o ile to mać gila Ślawety, . 
naocznie, ze caly nar ZAC fery politycznej, zrealizować cji. ma z05te7 wobec 
a 


wym. za granicą, która 


„program natychmiastowy” os cheza 


Będą jednak musieli 


mocy, kilku renegatów, 


przeciwko gwałtom i podłości, 
przeciwko niskim i wyrafinowa 
nym sposobom, przeciwko nadu 
żywaniu szkół, sądów i urzę: 
dów. dodał Słowakom nowych 
sił i otuchy przyjazd delegacji 
Słowaków amerykańskich, 


serca sło je mową wiarę w 
zwycięstwo sprawiedliwej spra 
wy. słowackiej i zapał do nowej 
wałka. 


„Wierzcie waszym delegatom 
— “pisal ks. Hlinka — i róbcie 
to, co wam oni każą na podsta’ 
wie doświadczeń, u ionych 
pod Tatrami. Sa to ludzie, któ» 
rzy, nie pozwolili nikomu na sie 
błe wpływać i dlatego słowa ich 
winny być zrealizowane, 


HAGA. Uroczystości jubile 
uszowe 40+lecią panowania kró 
lowej Wilhelminy rozpoczęte 
zostały wczoraj rano wielką de 
filadą wojsk, s 

W, defiladzie wzięło udział 
ft tysięcy, żołnierzy wiszyste 
kich cy Leć broni. Z 


ny odbierała defiladę królowa 


mówić 
również o rzeczach smutnych, a 
mianowicie, że Słowacy nie są 
dotychczas panami w swoim do 
mu, że obcy tu panują przy po 


W, walce przeciwko tyranii, | d 


Jej pobyt w Słowacji wlat wf 


będzie zawarty w 7»miu punke 
tach, wśród których znajdują 
się realizacja już danych obiet* 
nic, względnie wypełnienie koe 
niecznych żądań Niemców su: 
deckich oraz innych grup. 

7 PUNKTÓW 
Program ten obejmuje mię» 
zy innymi: 

a) Ustawowe  zafiksowanie 
procentowego udziału grup na 


ga znacznie od stosunku pro» 
centowego, procentowe kwoty, 
przypadające na poszczególne 
grupy narodowościowe przy 
przyjmowaniu nowych urzędni 
ków i pracowników, byłyby 
wyższe, niż to odpowiada nas 
rodowościowemu kluczowi pro 
centowemu, celem wyrównania 
tej rozbieżności, jaka istnieje 
pomiędzy obecnym stanem rze 


Pierwsze rządy przez radio 


Sprawuje marsz. Czang-Kai-Szek 


TOKIO. Z prowincji Szansi 
donoszą, że marszałek Czang » 
Kai » Szek zaprowadził w pół: 
nocnych Chinach — w prowine 
cjach Hopei i Szansi, kontrolo 
wanych przez władze japońskie, 
pierwsze ną święcie rządy przez 
radio. . 

Przeszło 60 stacji radiowych 
jest czynnych na terytorium 
tych dw prowincji, wysyła: 
jąc raporty i otrzymując instruk 
cje drogą radiową od marszałka 


Uroczystości jubileuszowe w Hadze 


z okazji 40-lecia panowania królowej Wilhelminy 


dii Holenderskich na uroczy» 
stości jubileuszowe, 

W ciągu najbliższych dni od 
będzie się szereg uroczystości, 
a m. inn. w dniu 31 bm. lud 
ność Hagi uczci dzień jubilen» 
szu swej królowej. 3 września 


trybus| w Scheveningen odbędzie się 


wielka rewia floty. W dniu 6 


| CzangKai:Szeka, Za pomocą 


tych stacji Czang-KaiSzek kie 

ruje akcją partyzantów chiń: 

skich, dających się dotkliwie we 
aki Japończykom, 


zn 


saway Komi 


W sobote- pod 
twem prezesa Macieja Rataja o* 
radował Naczelny Komitet 
Wykonawczy Stronnictwa Lus 
dowego, który po całodziennym 
posiedzeniu powziął następują: 
ce uchwały (podajemy je z o” 
późnieniem z przyczyn od nas 
niezależnych): 
aczelny Komitet: Wykonawczy 
po dokładnej i snmiennej analizie sto 
snnków doszedł do przekonania, że 
sytuacja wewnętrzna kraju, zwłaszcza 
zaś sytuacja na wsi, jest w najwyże 
szym stopniu napięta. Ciągłe lekcewas 


stracji, w których rozdział taki 
jest praktycznie możliwy. 

Tu wchodziłyby w rachubę 
przede wszystkim wydatki pań 
stwa w dziedzinach: społecznej, 
kulturalnej i gospodarczej. Na 
tomiast budżet zbrojeniowy nie 
zostałby objęty takim rozdzia» 
łem. 

d) Zniesienie aparatu czes» 
kiej policji państwowej w nie» 
czeskch kantonach. 

e) Nowa reglamentacja us 
stawy językowej, która nastąpi 
łaby pod inną postacią, aniżeli 
to było planowane w projek» 
tach wręczonych grupom mniej 
szościowym wraz z t.zw. statu» 
tem narodowościowym. 


f) Zaciągnięcie pożyczki ine| istniała różnica zdań: lądzę 


Stronnictwa Ludowego 


przewodnic: | żenie przez obóz rządowy minimale 


nych chłopskich postulatów politycz- 
nych, popartych nie tylko rezolucja: 
mi, ale' i ofiarami krwi chłopskiej 
przy równoczesnym pogarszaniu się 
warunków gospodarczych w rolnic- 
twie, stwarza stan, w którym kierow 
nicze koła Stronnictwa Ludowego prze 
stają: mięć tak morasjne prawo do żą: 
dania od mas chlopskich dalszej cier- 
pliwości — jak i możność utrzymania 
ich w ramach uchwalania rezolucji. 


„Moralna odpowiedzialność za nie 
uniknione konsekwencje tego stanu 
rzeczy spaść musi na te czynniki o- 
bozu rządowego, które zajęte wes 


i j, ż b) Wobec tego, że d c ział według narodowo przĄ Po dłuższe; 
dach Umowy Pittsburskiej, że |bejmujący szereg koncesji. sowy” udział zed bafodowoś:| 0 RA llug narodow nowocześnienie zakładów PS; e dłuższej 
Słowacy się jednoczą i przeciw : YI Ę OGOWO ści wydatków państwa we wszy ych p iy py PTOPOnC 
stawiają się jak n forteczne |, 1 en Program natychmiastowy | ciowych w administracji odbies stkich tych dziedzinach admini | mysłowych posia: | Hetmańsk 


iemców sudeckich. 
g) Udzielenie samorządu 
turalnego poszczególny 
pom narodowościowym” 
również poza ramami 
nów, z uwzględnieniem M 
innej narodowości, Wi4 
do danych kantonów» 
Program ten — w» A so 
tychmiastowe', propo? To 
zejmu i projekt zmiany tonal 
ju republiki na ustrój T 
ny — ma zostać o Republiki 
rędziu prezydenta 2 
Czechosłowackiej, DZE 
ły projekt uzyskuje POD adu. 
torytetu prezydenta ir dc 
Celem tego orędzia Je + kobi 
tego zatarcie wreżenia% Kaden 
między prezydentem 4 


wnętrznymi rozgrywkami, „ie 
tego, co się- w kraju, 7 
wsi dzieje, a zaślepione | 
mania się przy władzy, s ępiż 
bie uczciwe alarmy 
patrując się w nich t i 
szenia ze strony Spo 
„Naczelny Komitet RA Fi 
wobec powagi sytuacji zene) = 
zane zwołanie Rady Nac ta 
nictwa Ludowego. Doksa 
słanie ustalona pratti enin $ 
Stronnictwa w porozum glnej * 
wodniczącym Rady Nacz 


tepat 
Postanowiono odbyć nas 
aoc z dala ni0 wode 


po 
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wyrządziła już większych szkód. tem Nowickim ma 


woju o przyszłość związku, na 


j, na linn $ 

r Warszaw! 

IWY: WĘŻÓJ 

atni Jézs P 

2 80), tiyn Poradzki, słynny przedsiębiorca budowlany a 

miejsce NI kobieciarz zapoznaje w Warszawie -tajemnie' 

s 1, 0 Ktdeą oczarowała go swą urodą. Milioner zapos 

1000 Pr swe žone i dzieciach i pozwala wci 4 się przęs | UMIZE dla 
iq olecie do bandy przestępców, działającej pod wiekiem... 
R tajemniczego Bractwa Białych. Banda ma na — Ah 

ua , Mieniu szereg morderstw, a gdy Poradzki pragnie po 


(H motat się, zostaje przez nich porwany. 
Kip: andy znany architekt inżynier Hetman - Het F kilka 
kra gnie zgładzić Poradzkiego — napotyka jednak na tyc 1 
Etien pięknej kobiety, której zadaniem jest właśnie zwae 


deg 


to molin iSi podobny do Poradzkiego. Hetmański znał: tajemaie nicy z bru 


a zostać aitia awety, a mianowicie: morderstwo, które ten popełe 
względnie w zg wobec tego począł go szantażować, chcąc zmusić 
ktadów przą Bo „are roli „Poradzkiego”. 
zh prze lale uższej walce wewnętrznej zgodził się Slaweta na 
any Hy Baw ponowanej przez Hetmańskiego roli: ale w chwi- 
k adu i aj prapona mu, że ma „umrzeć dla otor | Wwrotu 
morz się Slawcta znowu. SA 
gólnym die dawało się znowu Slawecie, że ma przed so» 
owy”  Jaklegoś zwykłego człowieka, tylko czarta w AE : 
: ie f i 24 | ni wiedział: 
nami kant A Postaci... Po tych kilku godzinach, po tej 1.PO 
niem z £) wizycie i po tym, co wysłuchał, mógł się 
włączoB tos, kiego spodziewać... Hetmański powiedział | charakter pisma. 
w ufe kide g słowa jakoś bardzo dziwnie, akcento» > 
konces A slowo. 
poż s% hk omański, który nie sądził, że słowa jego wyw” | bić podpi 
ilne Ur zap ; ić podpis 
A wrażenie, roześmiał się szyderczym Śmie: | W biurze; 


15 : s REA Ae 1a 
wł tara się zamazać złe wrazenie, jakie te słowa 


y. 
AE ZAD ać Wi letmański jakiś dokument, napisany ręką Poradze z 
Slez pe myślę o pańskiej rychłej śmierci — | kiego... Niech pan zwróci uwagę na ło, że s jego ayang 
* Tak 4 ko dla świata, dla biura meldunkowe» | posiada takie oto zakończenie, że p jego przypo* Policja przybyła 
oż, Samo, jak umiera pan czasem na, scenie. | mina t.. Niech pan spróbuje teraz napisać kilka | } zim rt aaa 
twę, 3 y o scenę chodzi, wszyscy zdają sobie | słów... Oto tak właśnie... Nieźle... Sądzę, że po stu 4 J op 
by ję, AR tylko gra, a gdy chodzi o pańską nową ; takich podpisach nauczy się pan w końcu dobrze | 
ie; ;;ySCy będą przekonani, ze pan naprawdę | podpisywać... Prawda? 
„dus JB [o miałem na myśli... No, niech się — Tak — odrzekł Slaweta i sam nie zauważył, | z giCJ I 
Rida 1, panie Hieronimie... Proszę zabrać swe jak się dał powoli wciągnąć w swą rolę. List do przyjaciół i 
` Al ZY. wypróżnili już flaszki... — Jeszcze jedno... Musi się pan przyzwyczaić z As liście | 
Slawe? to się stanie? — pyta wciąz przera* do jednej jeszcze rzeczy, zanim  przystąpimy do | * Ik czyć raz WTESzCie 
kiego a, aczkolwiek rozumie sens słów Het: | gry.. Oto ma pan tu listę osób, ich imiona, nazwie tylko mieszczęścia 1, 
> ska, musi pan pamiętać szczegółowo, co każdy z nich zwolić swoje sumienie, 


Ss . 
X V jaki sposób? Niech pan pozostawi to dla 
Fa; e qzStrzygnięcia... Nie będzie pan miał przy 


Tę trójkę 


poznamy 


-|tlord w Barcelonie 


W è 
Strzasająca opowieść na tle obecnej 
Wojny domowej w Hiszpanii 


żeli gło” JĄ adj Fencuski, : s 
E wyst? A A Barei RATE zo stali adwokaci. 
tę, Wok 450 BOW orowadzeńii EGO: Dzis  Marteny przegra 
ko jedno aa jez Francji stwierdzono, sprawę, — szepnęła Dolores. 
o to pro” RW zamiępowodował wybuch | — Jeśli się nie myig; będzie to 
z ty E W z RacUski, Sa pokoju. Dzien | pierwszy, tego rodzaju wypa* 
sze Pe fii tny denia swego Menne s dek w ego praktyce. Należy 
sem 5% |% imna lał się wyświetleni tylko dodać na jego obronę, 
mozg ze s £_wyświetleniem | se nje wybierał sobie tych klien 
| moc Medi Emaskow niy i przyczynił | y Ź y ji y 3 ; 
ní ERE | A zali się o zebów. któ» ów, ze zostali mu narzuceni... 
brał 5 z Sa tę złonkowie Piątej Ko Tymczasem Marteny zbliżył 
„gu 1 ły Błach, Procesu Namur przyszedł OS do oskarżonych, Unami po 
który | dz rep adu w t przyszedł chylił się w jego stronę i coś 
że ego U in tk Me owarzystwie by t d l 
gów di | "lęg" sali różę Ata. Dolores Con, mu szepnąt Go UAE ? 
| př eT : Praw zajął obok niej] W końcu wszedł sąd i na sali 
ęk o 7 > „Boy l 29 zapanowała głucha cisza. Ciszę 
jego Ro | SM SPRA tę przerwał zaraz. przewodni: 
Wa dh dny? Zana niła się pub | czący, który oznajmił, że roz* 
vanið: „ | Ro Wi z szli też otworzyły | prawa zaczyna się. 
ud, Pipi M Atżonych przeznaczonej Odebranie personalii od o» 
rze fso | fupilicjanci 7 ukazali się | skarżonych i odczytanie aktu 
je FP, | lesty GAR a nimi szło, oskarzenią trwało bardzo dłu» 
Olbrz) pa z nich poy pYch. O:ł go. Akt oskarżenia wspominał 
yw (oks, Gi ył Vicente U:! o zabójstwie doktora Megranta 
7 % Z Wprowad z taką oschłością i z taką doż 
du gł dy; Praw adzono ich na| kładnością, że stało to w rażą: 
| Mogi Ności , RA ławach dla| cym kontraście do: przygód, 
ryba? ; k Szepty ozległy się zło:| których bohaterem był Namur, 
aneb y piy, [pnie DA sal ; — Llomiz wspomniał nam 
daw p tę, Na czele alę weszli ob+| wczoraj, — w pewnej chwili 
Zyg™ MY za szedł Rodrigo | szepnęła do ucha Namurowi 


Dolores, — że rząd francuski 


8 swym 
nimi „., „70 sekretarzem, 
cywilne. 


e Sz 
Dodażaji dwaj pozo» 


wnosi powództwo 


— Niech pan zrozumie, wszystko powinno być 
dobrze obłiczone, przewidziane... 


a — słucha go Siaweta z zapartym śchem. 
— Proszę pana, otoczenie będzie przekonane o 
pańskiej śmierci... Niech pan napisze z 


moim piórem... Nie, papieru nie 
pan napisze na własnym papierze... 
lionu... 

Slaweta był 
wykonywał wszystko, co ten mu kazał. Spalił za so» 
Da już wszystkie mosty... Z chwilą, gdy zgodził się 
na tę okropną propozycję, z 
dział swoje tak — nie ma już 


Tetmański podyktował więc Slawecie, co ten 
ma pisać, po czym włożył karteczkę do swej kiesze” 


— Świetnie... Swietnie.. 
nima Slawety... Od dzisiaj musi pan zmienić swój 


uporem i cierpliwością można 
Przede wszystkim musi się pan nauczyć jak podro» 


isywać różne papiery... 


czyni, jakie stanowisko zajmuje w rodzinie... Z każe 
dym z tych ludzi będzie pan w codziennym 
cie... Oto jest imię pańskiej żony... Poradzki nazywał 
ją czasem Halusia.., Oto są imiona pańskich dzieci... 


oto są pańscy na y r ) 
panu również ich otografie. Zanim pan powróci, zas 


widzi, wszystk 


w 


ENSACYJNA 
WSPOŁCZESNA OSNUTA 


Zanim pan jeszcze 
otoczenia, będzie już pan nowym czło: x 
ia 


łaski swojej 
które panu podyktuję... Oto służę 
dam panu... Niech 
Na jakiejś stro” 


słów, 


jacielu trzeba być 
zupełnie powolny Hetmańskietnu, | dziny siódmej... 


szcze 
chwila, gdy wypowie: 
dla niego drogi po» 
pan już w tej postaci 


„ Oto ostatni list Hiero» 


Nazajutrz skoro 


To zajmie nam trochę czasu... Ale znalazł nad brzegiem 


dokonać cudów... 
i charakter pisma Seweryna Poradzkiego... jaka mu przyszła do 
od pierwszej chwili będzie pan musiał pod 
Oto jego podpis — podał 


kontak- 


zna pan kę z fotografii... Oto prokurent, i 
ibliżsi współpracownicy... Pokażę moich przyjaciół, 


m 
ae 


pana dokładnie z całą rodziną... Jak pan 
o jest bardzo starannie opracówane... 


cza, potwierdził zeznania swego 
hiszpańskiego kolegi i opowie: 
dział w jakich okolicznościach 
prowadził dochodzenia. 

Po przesłuchaniu Namura wy 
wołano Perala. Komisarz fran- 
cuskiej policji opuścił swe miejz 
sce i pewnym krokiem, po któ- 
rym było poznać, że jest przy? 
zwyczajony do przebywania na 
sali sadowej, zbliżył się do pule 
pitu dla świadków i oparł się o 
niego niedbale. 

— Czy jest pan komisarzem 
Peralem Karolem z policji fran 
cuskiej ? 

Tłumacz przetłumaczył te py” 
tanie na francuski. 

— Tak, — padła 
odpowiedź. 

— Pan przesłał do sądu spra 
wozdanie podpisane przez leka 
rza sądowego z Perpignan, Ww 
którym było zaznaczone, że 
śmierć doktora Megranta spo% 
wodówał wybuch granatu ręcz 
nego w zamkniętym pokoju? 
Czy ma pan jeszcze coś do 
zakomunikowania sądowi? 

— Ja pierwszy dowiedzia* 
lem się o wynikach oględzin lez 
karskich. Moi zwierzchnicy po* 
lecili mi porozumieć się z hisze 
pańską policją śledczą. Zastoso 
wałem sią do tego polecenia 1 
opierając się na spostrzeżeniach 
dokonanych przez lekarza sądo 
wego, zaządałem od policji bar 
celońskiej 1-zeprowadzenia uz 
zupełniającego dochodzenia. 

Jeden z moich przyjaciół, Sie 
mon Namur, udawał się do 
Barcelony z ramienia Swego 


ziennika, poprosiłem go więc 


Czy wydelegował on obserwa» 
tora na rozprawę? 

Nie mam pojęcia, — ode 
parł Namur. 

Lecz w następnej chwili czes 
kała go wiełka niespodzianka. 
Odwróciwszy Się, ujrzał w trze 
cim rzędzie ławek przeznaczo* 
nych dla publiczności komisa» 
rza Perala, który przywitał go 
serdecznym uśmiechem. 

Po odczytaniu oktu oskarzes 
nia sąd przystąpił do przesłue 
chania świadków, których wy: 
woływano w porządku alfabe» 
tycznym. Na pierwszy ogień 
poszła Dolores. W jej zezna” 
niach jeden tylko szczegół cie” 
kawił sąd, a mianowicie, że w 
dniu zabójstwa spotkała na 
schodach domu przy ulicy 144 
go kwietnia Vicente Unamiego 
io tym musiała opowiedzieć 
możliwie najdokładniej. 

Po niej został przesłuchany 
owocarz z ulicy Clawe, Angele 
Dalena, który niepewnym gło» 
sem powtórzył to, co swego cza 
su opowiedział Namurowi. Po 
kazano mu fotografię szarego 
auta, znalezionego w garażu U: 
namiego. Od razu poznał ten 
wóz. 

Następnie przy pulpicie dla 
świadków stanęła współpracow 
nica doktora Megranta w szpie 
talu, siostra Conchita Ezkadie, 
Nie wniosła ona do sprawy nic 
ciekawego. Z kolei“ zeznawał 
Llomiz, który opowiedział o 
swej wyprawie na ulicę de la 
Mar. Następnie przyszła kolei 
na Namura, który składał zes 

znania za pośrednictwem tłuma d 


po chwili 


SOWIEŚĆ 


e) 


to popracujemy naa 


NA 


PRAWDZIWYCH ZDARZENIACH 


A jeśli chodzi o samą akcję, 
nią w ciągu najbliższych dni... Ale musi pan przede 
wszystkim dobrze zapamiętać sobie wszystkie oso 


— Dobrze, dobrze... 

Hetmański wstał, 
włożył do swej teki opróżnione flaszki i wszy 
co mogłoby wzbudzić podejrzenie, że prócz Slawety 
była tu jeszcze jakaś inna osoba... 

—-Olto tak, widzi pan, przede wszystkim przy* 
ostrożnym... 
Wżedy weźmiemy się znowu do 
roboty... W. ciągu tych kilku godzin, jakie panu je» 
zostały, może 
wy, jakie są związane 
pamięcią... Po tym, po godzinie siódmej przestaje 


sprzątnął ze stołu, 
stko, 


starannie 


Żegnam pana do go 


pan załatwić wszystkie spra* 
z Hieronimem Slawetą i jego 


istnieć... 


Nazajutrz stało się to naprawdę. 

To, co stało się, zaskoczyło wszystkich, na co 
nikt nie liczył, co zasmuciło bardzo liczną rzeszę 
przyjaciół i wielbicieli aktora. 


śwt, ktoś, kto szedł do pracy 
Wisły paczkę z ubraniem... 


W/około nie było żywej duszy, pierwsza myśli 


głowy, było: „Iu utoną! człos' 


Nie zbliżył się do ubrania, tyłko pobiegł da 


najbliższego posterunku i zameldował o swoim o 


człowiek nie pomyfił się. 


na miejsce i od razu stwierdzi: 


W jego marynarce odnaleziono dokumenty na 
nazwisko aktora Hieronima Slawety. 

A w drugiej kieszeni znaleziono list Slawety m 
do policji... 
tym Slaweta donosi, że postanowi! 


z życiem, które przynosi mu 
troski... Pragnie również wy» 
które dręczyło go dotąd... 


List swój zakończył Slaweta tymi oto słowy: 

„To nie Zygmunt Opolski, tylko ja zamordowa 
łem Monikę W/awelską. Zygmunt Opolski cierpiał 
niewinnie i proszę go, żeby mi 
znajdą moje ciało, pozostawiam jedyną prośbę do 
by mnie pogrzebano obok ciala 
Monoki Wawelskiej". 

Któż mógł powątpiewać w prawdę tego listu? 


wybaczył... Jeśli 


Dalszy risg jutro). 
TTWBOTACKTFAREEI 


aby na własną rękę przeprowa” 
dził dochodzenia. 

— Dziękuję panu.. 
Świadek zechce jeszcz: 
przez chwiłę pozostać do dyspo 
zycji sądu... — rzekł Rodrigo 
Merteny, podnosząc się. 

— Chciałbym świadkowi za» 
dać jedno pytanie, panie prze* 


wodniczący — oświadczył ad4 
wokat, | 

— Proszę bardzo — padla 
odpowiedź. 

— Komisarz Peral wspom” 


niał o odpowiedzi  udziełonej 
mu przez policję śledczą. 

powiedzi tej była również po 
ruszona sprawa odszkodowa* 
nia, którą nasz rząd zamierzał 
wręczyć spadkobiercom doktos 


ra Megranta? 


— Tak, odszkodowanie, w 
wysokości pięciuset tysięcy, 
franków. ~.. 

— I po pieniądze te zgłasza 


się rząd francuski? 

— Sądzę, że jest to jasne, wo 
bec braku innych spadkobier” 
ców. i 
— Dziękuję, to wszystko, 0 
czym caciałem się dowiedzieć. 

Podczas gdy Peral wracał nai 
swe miejsce, przez salę przes 
szedł szept zdziwienia. 

Dolores lekko trąciła Namus 
ra łokciem i szepnęła: 

— Było to wspaniałe, nies 
prawda? i 

— Przyznam się, że nic z te* 
go nie rozumiem... 

— Llomiz panu to wyjaśnię 
Zna się on dobrze na chwytaci 
Rodrigo Martenyego... 

(Dalszy ciąg futro 


Str 8 


W związku zrozpoczętym już 
dnia 28 sierpnia Tygodniem 
Propagandy Domu Chłopskie- 
go w Warszawie, 
wiatowego Związku Młodej Wsi 
w Piotrkowie zwołał 


Komitetu Obywatelskego Ty- 
godnia Domu Chłopskiego w 


skład którego weszli: PP. Sta-;j organizacji pokrewnych o zor- 
rosta pow Wł. Sochacki, insp. | ganizowanie 


szkol. Mucha S., agr. 

Czech J., Fijałkowska J., 
wodnicząca P. O. K. G.W 
ranowski St. insp. sam. Pająk 
S. dyr. spół. „Społem“ 
Wł. instr. straży poż. Rudziński 
H, sek. Wydz. Pow., Owczarek 
Br. adw., Beręc J., Piech. J. 
przedstawicielka szk. roln. z 
Witowa, Pietras prof. z Uni- 
wersytetu Wiejskiego z Bryzek 
prof. Sisicki, Brzozowski 


przedstawiciel „Wici“ ,Szost WŁ. 
prezes PZMW, Michalak A, Ko- 
cimowski, Olender czł. Zarzą- 
du PZMW i Rudziński 
instr. 

Komitet wybrał z pośród sie- 
bie Wydział Wykonawczy w 
składzie: Owczarek Bronisław 
przewodniczący, Rudziński Hen- 
ryk v. przewodniczący, Szost 
Władysław sekretarz, Michalak 
Aleksander skarbnik, Czech Jó 
zef Członek Wydziału Wyko- 


Tydzień propagandy 
„Domu Chłopskiego“ 


Miller prowadza 


Bol.; 


jnawczego, przedstawicielka P. 
10. Kół Gospodyń Wiejskich, 
Baranowski Władysław, Miller 


Zerząd Po-; Władysław. 


Komitet postanowił przepro- 


w dniu i wądzić zbiórkę uliczną w dniu 
26 bm Zebranie Organizacyjne 19 CZZPEKĘ zną 


września (piątek) imprezę 
dochodową, oraz postanowił 
zwrócić się do Kół samorządu 


we wsi zebrań 


pow.;i omówienie znaczenia i potrze- 
prze: įby Domu Chłopskiego w War- 
. Ba-|szawie. 


Zarząd P. Z. M. W. prze- 
propagandy w 
swych wsiach, oraz pobliskie 
koła proszone są o wysłani 
swych koleżanek i kolegów w 
piątek do biura celem zbiórki 
ulicznej na ulicach. Z puszka- 
mi pójdą również członkowie 


Fr, | Komitetu. 
instr. ośw. pozaszk. Kraseń J., i 


Dożynki. Dnia 4 września 


EREE OCET CORR WTETY TL E OWY TWORZE A TEAL 


Mion złotych sirai rocznie wskutek braku 


solarni skór w Łodzi 


W sobotę 27 sierpnia rb, od-! 
była się konferencja w Woje- 
wódzkim Tewarzystwie Organi- 
zacji i Kołek Rolniczych w Ło- 
dzi przy udziale przedstawicieli: 
Urzędu Wojewódzkiego, Izby 
Rzemieślniczej, Izby Rolniczej 
i Qiełdy Mięsnej, 
solarni skór w Łodzi. 

W toku dyskusji stwierdzono, 
że rzemiosło rzeźnicko - wędli- 
niarskie, na braku odpowiednio 
urządzonej solarni skór traci 
około miliona złotych. Rów- 


nież w tych stratach w dużej Z 


mierze uczestniczy rolnictwo 
gdyż ceny osiągane za skóry 
surowe są podstawą kalkulacji 
przy kupnie inwentarza ubojo- 
wego. Do cyfry tej dojdziemy, 
gdy stwierdzimy, że średni ubój 
roczny w  rzeźniach łódzkich 
wynosi około 46 tysięcy sztuk 
bydła dorosłego i 93 tysiące 
sztuk cieląt, przeliczymy to przez 
wartość skór bydlęcych (w/g. 
wagi) i cielęcych (w/g sztuki), 
oraz uwzględniwszy, że straty 
wskutek złej konserwacji i nis- 
kiej ceny skór wynoszą około 
30 proc. wartości tychże. 


Nad tym marnotrastwem nie 
można przejść do porządkułj 
dziennego, tym bardziej, że 
względy gospodarki narodowej 
i obronności kraju nakazują 
nam troskliwą opiekę nad su- 
rowcem skórnym. 

Dotychczas każdy z właści- 


poświęconej | sowane organizacje postanowiły 


ły im. Królowej Jadwigi p. kier. 
Wł. Kruszyńskiemu jest oczy- 
wistym dowodem, że przełożo- 
ne władze szkolne z uznaniem 
oceniają intensywną pracę spo- 
łeczną p. dyr. Kruszyńskiego i 


Kurs O. 


dzonej: solarni w pomieszcze- 
niach rzeźni, 


jakich odbywa się tam konser-| 


wacja nie odpowiadają całko- 
wicie wymaganiem technicznym 
i higienicznym. 

Z tego też względu zaintere- 


Zmiany 
w szkolnictwie 


arządu Powiatowego Zw. Re- 


'|zerwistów p. Władysław Kru- 
szyński powrócił z urlopu wyp. 
który spędził na łonie rodziny 
w 
od początku bież. roku szkol- 
nego kierownictwo Szkoły Pow- 
szechnej im. Królowej Jadwigi 
w miejsce niedawno przesied- 7 . 
lonej z Piotrkowa p. kier. Bor-!paskudną ruderę nadającą się 
kowskiej Zofii. 


Radomszczańskim i obejmuje 


ego zdolności pedagogiczne. 


P.L. G. 


Zarząd Obwodu Powiatowe- 


go L.O.P.P. podaje do wiado- 
mości, że dnia 5 września b. r. 


cieli skór po uboju bydlęcia|o godzinie 19-ej rozpocznie się 


zabierał skóry do 


sowanych do tego celu — co 


musiało ujemnie odbić się na przyjmuje biuro Obwodu Po- 

sprzedawał | wiatowego L., O. P. P. w Piotr- 
domokrążcy, | kowie, ulica Słowackiego nr. 14 
jest|w godzinach od 9 do 15-ej do 


jakości, lub też 
wprost w rzeźni 
Tylko niewielka ilość skór 


zasolenia wejkurs 20 godzinny dla k-dtów 
własnych ubikacjach, nie dosto- | o. p. l. bloków. 


Informacji udziela i zapisy 


zasalana w prowizorycznie urzą-!dnia 3 września 1938 r. 


Dziś i dni następnych! 


e eom- 


t prawè 


powołano 


«Ly dagiela winien jesi zbrodnia 


około 57 


0 


j powołać do życia w ciągu naj jcie do domu zaalarmował Są-|wał pytania p. prok 
jednak warunki w | bliższych „kilku miesięcy wzoro” siadów Sżostę i Podsiatowskie- |rońcy. 
wo- urządzoną solarnię skór wj89 że stało się nieszczęście, 
oparciu © Wojewódzkie Towa-|$dyż bandyci zamordowali mujsąd badał 
rzystwo Organizacji i Kółek Rol- | Ż9n€- 


niczych w Łodzi i Rzemiosło 
Rzeźnicko-Wędliniarskie. 


t- MEAN A 


Brudny dom 


Piękną przybrał 
Kierownik szkoły i prezes Kościuszki w Piotrkowie po u- 
porządkowaniu i 


szatę - plac 


ukwieceniu 


skwerów i ogródków miejskich 
i po odnowieniu przyległych ka- 


mienic. 


da tam odrapany tam domek} 


Rażąco jednak wyglą-! 


parterowy pod numerem 9, któ-; 
został przynaj- 
mniej otynkowany i omalowany. 
Przykro tam popatrzyć na tę 


ry dotąd nie 


do rozbiórki. 


Założono tam 


Poruczenie kierownictwa Szko- niedawno sklep z wódkami se 
jeszcze więk. „uroku* nadaje o 


tej chałupie. Gdy wszyscy odna- 


wiają domy to może i właści- 
ciel tego budynku zechciałby 


zastosować się do obowiązują 
cych przepisów Czas najwyższy. 


Wielka rewia 


7 ri 
Niecodzienna rozprawa kar-|świadków. W charakterze bie-| zastali trupa Jagielłowe!, 


N 


ic i 
nie zginęło, co świadczy 
szkowski Bronisław, lekarz po- |napaści rabusiów. Je8 i 


spoczynek. zdolny i ożenił się 7 Pie 
Józef Jagiełłe około godz.|nia, że jego żona życia 
22 przybył na stację osobową wierną towarzyszk4 


z u , 
mę-|tań mających na ce i jej 
żem i synem z Warszawy. O-jlenie ponurej zbrodni j 


je 
koło godzimy 23-ej po powro- tycznego tła. NasteP riori 


wieczor? 
W godzinach dów, 


I gdy sąsiedzi przybyli | zeznawali naogó! nie yrok 


dla oskarżonego: 
Pamiętajmy dziewany jest jutro: 
o niewidomych PE 


W dniach 17, 18 i 19 wrześ- Obwieszcze 
nia br. odbywać się będzie włO LICYTACJI RUC 
całej Posce zbiórka na jeden, Komornik Sądu G odzkiegy 
jedyny tylko cel: na niewido fenatowie W. Kublicki, mają j 
larię w Bełchatowie Ur Ta a02 ke 


: . ie ATP 
Aby dała ona jak najlepszy nr. 31 na podstawie „jom 
zno, 
rezultat — Ministerstwo Spraw ‘podaje do publicznoj r. 0 


; ia 13 września 
Wewnętrznych zezwoliło kwes- ZIP maj. Wielopole, Boja gd 


tować w tych dniach tylko To- | odbędzie się 1-Sza liey pran? 
warzystwu Opieki nad Ocism-jmošci, należących voh się f 
A > kładająCyć” psio 
niałymi w Laskach Schimmela, 8 0 


a sosnowego gyan 
Dla niewidomych nikt nie od- TARG gałęzi 084800 $ 
mówi grosza! F łączną sumę AE | ggladć "y 


Ofiary zbierać będą Siostry) Ruchomości E cras! 
Franciszkanki Służebnice Krzy- Aa iy w. K 
ża z Lasek oraz członkowie róż- | 977% Komornik ** 


nych organizacji społecznych, 
a nadto wszędzie dotrą listy 
ofiar. 


Kronika _Tomaszowtt 
W dniach 17, 18i19 września 


Repertuar y | 
gu] 


br. przyozdobimy również okna $ 
wszystkich domów nalepkami. Tomaszow A | 
Niechaj nigdzie nie zabraknie „Modern” Towarzy w ość. | 


KOZZI A CZE WYCIA LA EESE | „2200 $ : 
‘rysunku niewidomej dziewczyn- y isiejszā 

ki, czytającej... palcami! „Odeon“ Dz A 

SWOTEENTTU ILT i 


sportowa 


pocztowców 


W najbliższą sobotę rozpocz- 


nie się w Łodzi olimpiada or- 
ganizowana 


przez pocztowe 


przysposobienie wojskowe z u 
działem 400 zawodników z Ło- | ul. Niepodle- 
dzi, Krakowa i Warszawy. 


Czytajcie, 


| Miłość i śmierć wyznaczyły sobie spotkanie na 
płonących piaskach Hindustanu 

w. głównej roli: VICTOR me LAGLEN 
SHIRLEY TEMPLE 


Kino - Teatr 


CZARY 


Piotrków Tryb. 
Legjonów 11 


miesięczna „Dziennika Piotrkowskie 
kwartalnie z przesyłką zł. 


PRENUMERATA: 


Redaktor i Wydawca: Bronisław Kalwary 


9, rocznie 36 zł. 


Strzelec z Bengali 


ma PPC WWAN mr m 
Początek o g. 6 pp, w niedziele i święta o godz, 4 po poł. 


Popołudniówka o godz. 3 Król Burleski 
go" wynosi 2 zł. 50 gr. z dostawą zł. 3. 
Konto P. K. O. Nr. 602.480 
ZA DZWOAE I ZST GO EERIE 


„DZIENNIK TOMASZOWSKI” 


Kino - Teatr 


RUNA 


w Piotrkowie 


Al. 


Maja 11. 


O T TA AE E acO 93, 
Józef Walecki Dukarnia Polska Piotrków Słowackieć 


w Piotrkowie 


głości nr. 2, 


Początek o godz, 6 pp, w niedzi se 


Dziś i dni następnych! owy P t 
Wspaniały dramat sensacyjno salon dy 


Niesamowite Przyć 
tean 
w Manka E 
H 


(Dżentelmen wierzy “S ość w 
Tarare ee sa ROA saa WY W OK PA POD UO i 
Popołudniówka o godz. 3. M > 4 


m Mode 6 160 w siadstolę Í święta [) 


Kino-Teatr 


pAs” 


í 


ży > ilmu P 
Dziś premiera sezonowego f 


C | enie Paryża, ,, 


ZER Asie 
Mocny erotyczny dramat niewinnej dre 
a doświadczonej kobiety i prawdziwego ge 
W roli gł. głośny Adolf wob i Nocy: 
o g. 12.30 Tango zakoch., o 2 Historia > > 


aa R CEZ PO NADE - dz. 
Początek o godz. 5 pp, w niedziele i święta 0 85 7 owy 
CONTOR ETE -| sadnoiê 
CENY OGŁOSZEN: 1-sza str. 1 wiersz mil. jednaj gr 
drobne 


w tekście 60 gr. Ostatnia strona 40 gr., a 40: 


i | 
nd ho c 


